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Rzędowy projekt zmiany konstytucji
ma zapewnioną większość.

(Telefonem od na szego korespondenta)

Monarchiści 
między sobą.

Lwów, 10 liiptca. 
zaziracizający siię od cyasu w y

padków majowych rozłam w obozie 
monarchistycznym, uwydatnia s^ę z 
każdym dniem coraz wyraźniej na 
tle stosunków tej grupy jRoSycznej 
do obecnego rządu.

Monarchiści v "łebscy, grupujący 
się wokół tamtejszego „Słowa", re
prezentują jak wiiiaidomio tendencje 
nletylko ugodowe w1 stosoPku do 
rządu, ale nawet ziaziiaczają na każ
dym kmiku swe żywe sympatje ku 
osobie Marszalka Piłsudskiego. Od
mienne kirańuowo stauioiwiisko zaj
mowała dotąd druga grupa monar
chisty eana, reprezentowana w Sej
mie przez klub Clirześcijaiiako-Na- 
rydu\yy, w  którym znowu Jio naj
bardziej „niepiize^adiniany-Ch"1 wobec 
-otw ąi rokoszu" .należy IP|. prof. 
•Broński, redaktor „Warszawian
ki".

W ositatnicb dniach doszło jednak 
i w samym klubie Chrz.-Nar. do pe
wne., różn*cy zdań na tle ustosunko
wania się tego klubu do przedłożo
nego przez rząd projektu reformy 
Konstytucji. Sprzeczności w poglą
dach poszczególnych członków klu
bu Chrz.-Nar. na ten prmblem wystą
piły jaskrawo przy porównaniu tek
stu Przemówienia p. DubanOwicza 
w  sejmowej debacie konstytucyjnej 
z tenorem artykułów p. Strońskleso 
w „Warszawiance".

Na te sprzeczności zwraca ze zło
śliwą radością uwagę organ monar
chistów wileńskich „Sł0wo“. cytu
jąc wyjątek z selimow ego przemó
wienia p. Puibainowictza, który o- 
świadczyl, że klub jego „ustosunkuje 
się dodatnio wobec przedłożenia rzą
dowego", a nawet, że „me będzie 
robił trudności, ażeby z  całości za
gadnień ustrajPwych wydzielić pe
wne zagadnienia, które mogłyby być 
możliwie rychło roizl -atrywaue i za
łatwione".

„Słowo'1 wobec teg© stw ierdza: 
„...Jest to istanoiwhiko jasne, 

wyraźne, foją,;imei i iramfotyfczne*. 
Krzyknęliśmy mu odrazu „brawo", 
Ka|żdy z  nas rozumic, że naprawę 
ustroju państwa prowadzić należy 
etapami. Jeżeli jesteśmy monar
chistami, to rorzunremy, że nie 
możemy żądać, aby już w naj- 
bhższą niedzielę rząd p. Bartla ko
ronował króla na Wawelu. Dziś 
największą naszą troską jest ukró
cenie, zahamowanie zła, które pły
nie od obecnego Sejmu, zaraża i 
dlemora fizujc całą Polskę, okróce- 
p‘e tego zła w takt sposób, ktery

Warszawa, 9 lipca.
„Przegląd Wteazomny" donosi, że 

posłowie - prawnicy, wchodzący w 
skład komisji konstytucyjnej. zwró
cili przed jej dzisiejszem posiedze
niem uwagę na przekroczenie regu- 
lanutitt sejmowego przez posła Cha, 
emskiego.

Pos. Chacinski jako referent pro
jektu rządowego- zmiany Kumstyto- 
cjii referat swój opracował w  ten 
sposób, że prócz zmian proponov a- 
nych przez Rząd, zaleca zmiany, za
warte w projektach stronnictw sej-

Warszawa, 9, lipca.
Ze sfer oficjalnych dementują wia

domości, pochodzące ze sfer naro
dowo - demokratycznych, jakoby 
Marszałek Piłsudski zamierzał opu
ścić stanowisko ministra spraw 
wojskowych, a stanowisko to objąć- 
by miał obecny dowódca O. K. w 
W ite ,  gen. Rydz - Śmigły, pirzy- 
czem opróżnione tym sposobem D. 
O. K. W.inio przypadłoby gen. Si
korskiemu, komend rntowi korpusu 
lwowskiego.

Nieprawdziwe są] równifeż pogło
ski o reaktywowaniu stanowiska

nie wymaga: nowych wyborów..." 
a dalej następuje skonstatowanie 
smutnej rzeczywistości:

„...Ale nie zrozumiał tego t'< 
Stroński! I oto w organie klubu, 
w  „Warszawiance" zaczyna pro
wadzić lir.ję, która jest właściwie 
obstrukcją przeciw stanowisku 
własnego kiubu. Zamiast domagać 
Się tego, co jest w danej chwili o- 
siągalne, p. Stroński, dobrze wy
korzystując zasadę: „le mieux esi 
rennemi du laeu", domaga się 
gwałtownie reform dalej idących, 
w  ten Stpc sób grożąc zaprzepasz
czeniem dobrego..."
I z  tego powodu monarchista wi

leński robi złośliwą uwagę,, że:
...„rhomme politique“ o ile no

si wr sobie zadatki na męża stanu, 
rozumie, że się zdarzają w życiu 
stronnictw okresy,, kiedy mu w y
pada wyjechać na Riwierę fran

cuską lub do Szw^ajcarji1' — 
i dlatego proponuje swemu ideowe
mu współwyznawcy, monarchiście 
warszawskiemu, p. Strońslciemu... 

j urlop dobrowolny, dając mu p  po
cieszenie" takie uw ągu

luowych. Ponieważ od chwili zgło
szenia tych projektów do laski mar
szałkowskiej nie upłynęło jeszcze 
15 doi. mię mogą ;bnw stanowić pod
stawy dyskusji.

Wedle wiadomości kuluarowych, 
uważać można za pewne,, że projekt 
rząnowy uzyska wymaganą więk
szość na plenum Izby, jakkolwiek 
możJSw-em jest, że w komisji wejdą 
do projektu ustaiwy poprawki posel
s k i, które następni© w głosowaniu 
pełnej Izby odpadną.

podsekretarza stanu w Prezydium 
Rady Ministrów, które to stanowi
sko zostało niedawno opuszczone 
przez d;r. Studzińskiego.
AKADEMJA KU CZCI DASZYŃ

SKIEGO.
Warszawa, 9. 7. (AW.) W  pier

wszych dniach sierpnia w  s a l  Kino
teatru ,,Splemd'id,“ oabędzile się Aka- 
deraja ku uezczenóu izaslug posła 
Daszyńskiego. Podczas tej uroczy
stości, odsłonięty będzie odlany z 
biro l̂zu pomnik Daszyńskiego, dłu
ta p, Olgi Nieiwsklej.

„...ci, którzy chcą być męża
mi stanu;, powteni się zastanawiać, 
czy ich obecność w danej chwili 
na politycznej arenie jest pożąda
na, czy tei szkodliwa. Ostracyzm 
nikogo nie hańbi, urlop dobrowol

ny tern mniej, a natomiast zarzut 
„rzecz dobra rozbiła się o Pańska 
osobę" może być istotnie przy kry, 
jeśli jest uza.sadnliio.ny".
Umyślnie zwracamy uwagę na tę 

rozmówkę monarchistów między so
bą, albowiem jest ona najlepszym 
dowodom, jak w zetknięciu się z pro
blemami poKtyczinemli!, które są w y
pij went realnej życiowej rzeczywi
stości, rozbijają się grupy polityczne, 
złączone wiązaniami ideowemi, nie 
mającemi żadnego oparcia w  uczu
ciach, przekonaniach i dążeniach 
szerokich mas ludności. Albowiem w 
metodach działania polityków tego 
typu, co p. prof. Stroński, nie prag
nienia i życzenia ludności i nie opinja 
publiczna, ale własne animozje i 
skłonności są najsilniejszym regula
torem ich postępków.

I *

Marsz. Piłsudski przybędzie [fi- 
manewry do Jordanowa.

Jordanów, 9. 7. (A W). Wed rug
wiadomości, krążących w sztabie 3 
pułków, które zgromadziły się w 
Jordaniowie dla odbycia manewrów 
wojskowych, w  pierwszych dniach 
aieuprJia spodziewany jest tu pr/y- 
jazu ministra spratw wojtshowych, J. 
Piłsudskiego, na ćwiczenia do Jor
danowa.

MIN. ZALESKI WYGŁOSI EKS- 
POSE.

(Telefonem od nasz. koresp.)
Warszawa, 9 lipca.

Dziś obradowała krótko sejmowa 
komisja dla spraw zagranicznych. 
Plos. Niedziałkowski zwrócił uwagę 
na konieczn/ość wjrgłoszenta ekrpc- 
se przez ministra sura w zagranicz
nych o jego polityce. Wobec tego w 
dniach. iwlbBższych maiieży oczeki
wać ekspose min. Zaleskiego,

Kołowania giełdowa.
Polar w wolnym obrocie dnia 

9 bpea: w Warszawie 9.30; w  Kra
kowie 9.28; we Lwowie 9.32 zł.

Urzędowe notovrania giełdy war
szawskiej. Dolar. Transakcje: 9.13; 
Sprzedaż: 9.17; Kupno: 9.13.

N. Jork. Transakcje: 9-20; Sprze
daż: 9.22; Kupno: 9.18.

Tendencja o:,< jiednoiHifa.
Zurych urzędowy. W arszawa 

00.00; N. Jork 5.165; Londyn 25.12; 
Paryż 13.3625; Wiedeń 73.00; Praga 
15.30; Włuchy 17-85; Belg;a 12.525; 
Budapeszt 72 30; Sofia 3.725: Holam 
dd.a 207.40 ; 0.slb 113.00; Kopenhaga 
136.90; Sztekhollm 138.50; Hisapanija 
81.90; Bukareszt 2.35; Berlin 122.95; 
Belgrad 9.14.

Foyiełda nowojorska. W arszawa 
9.00; L.ondyn 4.86 i pięć szesnastych; 
■Paryż 2.555; Wiedeń 14.08; Praga 
2.9625; WToohy 3.42; Belgja 2.39; 
liudaipesizt 14.08; Szwajcar ja 19.36; 
Sofja 0.72; Hchmdja 40.15; Oslo 
21.87: Kapenhiaiga 26.51: Sztokholm 
26.81; Hlszpanja 15 87; Bukareszt 
0.475; Berlin 23.81; Belgrad 1.775.

DOLAR W WARSZAWIE.
(Telefonem od naszego korespond.).

Warszawa, 9 lfpca. 
Na rynln  finajisowym utrzymuje 

się nadal urzędowy kurs dolara 9,15. 
Czarna giełda gra obecnie na zwyż
kę złotego i sprzedaje dolary termi
nowe na poniedziałek po kursie 9.27.
ZLOTY ZW YŻKUJE W LONDYNIE. 

(Telefonem od naszego koresp.).
W arszawa, 9 lipca. 

Donoszą z Londynu, że kurs zło
tego podniósł się o 2 zł. na 1 funcie 
szt. przy lekkim popycie i utrzyma
nej tendencji.

— f lO - "

 xo ox--------

Marsz. Piłsudski zestaje na stanowisku 
ministra spraw wojsk.

(Telefonem od naszego KoretTPndenttl.
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Dyskusja nad projektom zmiany konstytucji.
galowej. Pierwszym punktem była’ Warszawa, 9. 7. (jPAT). Na clzi- 

sięjwjejn pasSeulzaniu, sejmów aj ko
misji konstytucyjnej, w toku dalszej 
dyskusją ogótaej nad projektem zmia
ny Konstytucji, zabrał głos p. Dęb
ski, litóry ośAwadicKył, że ptojekt 
Łpraw oza^wcy pas, Chacińskiege 
daje możność przeprowadzenia po
trzebnych zmian Konstytucji.

Go do zmiany Ordynach wybor
czej, mówca stwierdza, że system 
Proporcjonalny wszędzie wytwarza 
. lęgfr przesilenia i niemożność ti- 
i worzenaa większości. Na Pirsach 
tnaeba óczywńiśoie uwzględnić słusz
nie żącBcnfa mnicuozdsci.

iPosei Wrona (Stroonfctwo Chłop
skie) eświrSiictem, żie khib jogo będzie 
głosował tylko za prawem Prezy
denta 1 0zwi4za.ua Sejmu, za trzyle
tnią kadencją sejmową ] za zniesie
niem Senatu.

iPoiscl Chruoki (KłWh ukraiński) 
stwierdza, że rewfenia Konstytucji 
ipowrktrfe być dokonana przez naistę,- 
pr,y Sejm.

■Poseł Popiel (N. P. R.) mówi, że 
ten Sejm inJe ma moirałfflego prawa d’o 
gruntownych ziniiam KoiustytucjS1. — 
Mówca przestrzega przed tern, aby 
była hma ordynacja przed łwgiem  
n inna za Bugiem, co naruszałoby 
jednolitość Państwa. Sejm powhden 
się ograniczyć do dania Prezydento
wi prawa rozwiązania Sejmu.

Poseł Dli namowie/ (O l. N.) jest 
zdaroa, że wznmomonte Rządu nie 
incże odebrać parlamentowi jego 
roli w naszym ustroju.

STANOWISKO RZĄDU. 
Minister sprawiedliwości Makow

ski oświadczył, że Rząd nie ma za
miaru ograniczać prawa ,budżfctowe-; 
£u parlamentu lub ograniczać czasu 
trwania prac parlamentu. Konstytu

cjo mówi też o sesjach nadzwyczaj
nych, a roc a»e stoi .na pmzesdtodzie, 
aby jpo zamikmiięciu zwyczajnej sesji 
sejmowej Prezydent na żądanie po
słów lub z własnej inicjatywy zwo
łał sesję nadzwyczajną dla spraw 
fennych prócz budżetu i kontyngentu 
wojska.

Co do
rtrzwlazalnoścl Sejmu, 

rzecz .iest niesporna. Co do 
veta zawieszającego

Prezydenta, milkłby on prawa nife- 
tylko żądać sprawdzenia, czy opinja 
Sejmu odpowiada opinji społeczeń
stwa i rozwiązać Sejm. Mogą być 
wypadki wątpliwe, czy Sejm siię nie 
potny Fł i yładza w ykorawezia mo
głaby się odwołać do przedstawi- 
ciefetw4 natędiu, żądając jednak 
w iększośc i głósów ustawowej liczby 
posłów, Byłnfrs to nEed iko pewnego 
rodzaju

referendum.
Żądając prawa dekretowania, Rząd 
nie żyda niczego, jaik tylko tego, co 
jest już zaw arte w Konstytucji w ar- 
tykwF' 3-eim- w zwU;|zlku z  art. 4-ym. 
Chodlai właściwie o  ta, ażeby t-o 
prawo zostało określone wyraźnie.

Raąid' gotów jest zgodzić sSię na 
to. iżby artykuł, traktujący o oelno. 
mocniciwach,

wyodrębnić w  osobną ustawę, 
gdyż
U7YSKANIF, PEŁNOMOCNICTW 
PRZEZ RZĄD JŁST WARUNKIEM 
WYJŚCIA Z TEGO STANU, W JA
KIM OBECNIE SIE ZNAJDUJEMY.

Poseł Czapiński (PPS) stawia 
wniosek formalny, aby komisja
pizystąpiła do dyskusji. szczegóło
wej nad wnioskiem o zmianę arty
kułu 2C-go Konstytucji (prawo Pre
zydenta rozwiązania Setau) j pro

ponuje przejście do porządku dzien
nego nad wszystkimi innymi wnio
skami.

Na uwagę kilku mówców, wysto
sowaną do prezesa komisji, że 
Wnioski poselskie w sprawie zmiany 
Konstytucji nie przeszły przez pier
wsze czytanie na plenum Sejmu i nie 
było na plenum oświadczenia Mar- 
ozałka, że są odestawf ao komisji. — 
prezes komisji Gtąbiński oświadczył, 
że mą wstępie obi ad .komra$t uzmatjrnil 
o wpłyntięciu do komisji rycn wrao- 
sków, a mtkt ufe protestował. Go do 
podstawy do dJszeo dtyisfausjS komi
sja ipti*z,ez- głbgówanie rófcst rzygnie, 
który projekt przyjmie za podstawę.

Na popołudniowym pu»ku_te ńu ko
misji, zjawił się prezes Rady Mini
strów Bartel.

PRZYS1 \PIONO DO GŁOSO
WANIA

nad wnioskiem posła Czapińsk5!eS°.
Za wnioskiem tym wypowiedziało 

się tylko 9 członków komisji, webee 
czego

wniosek upadł. .,
Tak samo odrzucono wniosek 

Wyzwolenia, o Przejście do Porząd
ku nad wnioskami klubów sejmo
wych ii, prorektem referenta zmiany 
Konstytucji.

15 glosami przeciw 11 przyjęto za 
podstawę obrad projekt referenta.

Rrzystąpiono do dyskusji szcze

Konstantynopol, 9. 7. (PAT.) Pol
ska Srupa przemysłowo-handlowa 
rozpoczęła hudowę składów handlo-

tw ów , 10 lipca.
„Diło“, zastanawiając się radl sto

sunkami żydowsko-ukraińskimi na
marginesie sprawy Schwarzbairta, 
Ptezc:

„Jesizcze za Aostijli foyH ży dizj ślle- 
pem narzędziem w rękach .naszych 
ipioRtyiczinych rywalów dla paraiiżlo- 
wian'a naszych palityczimydh zma
gań. Żydzi w swej znacznej (przewa
dze wysługiwali się polskim panom 
i polskiej polityce.

W  czadle nasżSigo m eta  wyzwo
leńczego trząważtna część żydlosltwa 
byia w najlepszym razie mewtralnią 
Przyszła Polska i żydzi masowo 
oddali się jej na służbę duszą 1 cia
łem. W szyscy ci sjoniścl, co tak 
wiele deklamują o żydow skim  od- 
ródbetiiu nar.odowem i o wisziech- 
e tronnym żydowskim renesaWsiie 
naqjoualrrym, stall się z czamo-żół- 
tych biało-ę??erwoiiyml. Jaik otnii ro 
zumieją ten renesans, j,ak rozumieją 
sjonizm, widać .najlełpiiej z  tego, że 
wychów ują tu, u nas. swioije dzieci 
w polskiej kulturze i w polskiej 
szkole, że szerzą tę Miturę i stoją 
na j.ej straży niietyłlko po miastach, 
ale niosą ją naweit na ukraińską 
wieś. Jaiką wartość może mieć dla 
nćch odiodzom  mowa hebrajska, — 
kiedy oni posługują się wszędzie i 
przy każdej sposobności., w rodzinie 
i poza nią. polskim językiem? Dzię
ki takie; polityce i taktyce, żydzi 
wschodnio galicyjscy nadali wszyst- 

1 kim miastom Wschodniej Galicji1 poi-

poprawka do artykułu 4 Konstytu
cji głoszącego, że ustawa państwo
wa, ustala corocznie budżet Pań
stwa na rok następny.

Poprawkę uchwalono.
Następna poprawka dotyczy skre

ślenia w art. U  pbotan^wientti że 
wybory du Sejmu odbywają się w  
głosowaniu stosunkowem. W głoso
waniu (padło 12 głosów za a również 
12 prźeciw. Głos przewodniczącego 
Posła Głąbińskiego, który głosował 
za kwestją tą, zadecydował, to zna
czy poprawkę uchwalono.

Z kolejii przystąpiono dio PioPIrawek 
zmieniających giratilcie. wieku dla 
czynnego prawa wyborczego 2 21 
na 24, a dla biernego prawa wybor
czego z 35 .na 30. W lezulUitaie obie 
poprawki uchwalono.

.Poprawkę refeirenla, ®fra6rz®acą 
do tego, aby o ważności wyborów 
rozstrzygał nie sąd najwyższy lecz 
najwyższy tryounał administracyjny 
dużą większością głosów udizuccnb.

Następnie referent poseł Ghaoinski 
uzasadniali zmiany- do art. 2r, mające 
na celu wprowadzenie odpowiedzial
ności poselskiej na czas gdy Sejm 
i Senat są zamknięte.

W  glosowaniu poprawkę referenta 
uchwalono 17 głosami przeciw 13,

becuiości konsula Łazarskiego na 
przedmieściu Hader Pasza w  Kon- 
StantynoftoJu, potożfcuo kiarnicń wę-

Zdaje się, że nietrudno budować 
Polskę fam, gdj îć orna już da-wino i- 
sfriiaiła. Łojafem żydowski, jaki ob
serwuje „D.iło“ .przez szkła nóe/co pd- 
\yi.ększa|iące, ma źródło metylko w 
zaizucasneim żydom przez ten dzien
nik wyrachowaniu m-aterjalistycz- 
nem, aJe przedewszyfstikiem w przy
ciągającej sile polskiej kultury, jaiką 
tu właśnie, n,a tyoh ziemłach wscho: 
dłifch, od wieków przesiąkają.

W sferach ruskiah głośna jeisit o-be- 
cnfiie sprawa ks. dr. Włodzimierza 
PclHcha, gr. kat. proboszcza w Ra- 
dziechowie, który wskutek swej an
typaństwowej działalności ma być 
na żądanie Ministerstwa' W. R. i O. 
F usunięty z.e swego stanowiska^ 
Ministerstwo wystosowało do metr. 
Szeptyckiego pismo, w którenn 
stwierdza, że ks. Pellich agitował w 
r. 1921 przeciiw -spisowi Hudniości1 i 
.był za to dwukrotnie karany, prowa
dził akcję przeciw wyborom do 
Sem u i Senatu i woigóle działalność 
antypolską na- arenie poil(ityczin,ej i 
sakolmej. WiełokrotnSe też byl kara
ny za niestosowanie się do zarzą
dzeń władz administracyjmych, sta
le fez używa obrażających wyra
żeń o Polakach i polskiej władzy. — 
W  myśl art. XX-go konkordatu, bę
dzie przeprowadzony przeciw ks, 
PclJróhawi fom.ainy proces .kanoni ■ 
czny.

Gen. Malczewski stanie 
przed Trybunałem Stanu?

Kraków. (7e1. wl.)
Jak donosi „Głos Naioo-u", w ku- 

k-aiach sejmowych obiegają pogło
ski, że klub Chrzęścijansko-Narodo- 
wy zamierza postawić wniosek w 
Sejmie o postawienlie b. ministra 
spraw wojskowych, gen. Malczew- 
(kiego, w  stan oskarżenia przed 
Trybunałem Stanu.

W ten sposób, gdyby wniosek ten 
udało się w Sejmie przeiorsownć, 
gen. Malczewski byłby zwolniony 
z pod jurysdykcji wojskowej, a spra
wą jego podpadłaby pod jurysdyk
cję Trybunału Stawu.

Przy tej sposobności przypomina
my, że postawienie miiiiiisitra lub b. 
minfctira przed Trybumał Stanu może 
się dokonać tylko na podstawie u- 
chwały sej-mowoj, która zapaść muisi 
/kwaI:ifikovraną więkiszością 3/5 gło
sów.

Gdyby nawet podobny wniosek 
klubu Chrzc.-Nar. uzyskał poparcie 
całej prawicy i centrum, które to u- 
gn,ipowanii.ą chciałyby w ten s p o s ó p  
wydobyć gen. .Malczewskiego z pod 
jurysdykcji wojsko-w^ej, to jeszcze 
byłaby ta Ilość głosów niewystar
czająca. Wniocek taki, gdyby się 
istotnie P-oja.wił, m|;.ailby zatem na 
oe'lu tylko demonstrację za uwiezio
nym a przeciw ministrowi spraw 
wojskowych.

Ca!tlaux żgda
sncc ąmych pełnomocnictw.

P e ryż, (Tel. w ł.)
C?illaux wygłosił w Izbie fran

cuskiej wielką mowę, która wywo
łała ogromne wrażenie. Oświadczył 
on, iż kasa państwowa posiada 
tylko 500 miljohów frank, wolnuj go
tówki a same długi wt-wn^lrzn- 
wy noszą 300 miljardćw. Dla zrowe 
noważenia budżetu 1927 r. potrze
ba będzie nowych dochodów mi- 
Ijonowych. Cailliux jest przeciwny 
wprowadzeniu złotego franka i do
magał się stanowczo specjalnych 
pełnomocnictw w zakresie reformy 
finansowej i administracyjnej. Cy
tował on nawet wiersze Verlaina, 
które parafrazował. W ołał on: 
Rząd musi mieć wolę i będzie ją 
miał. Rząd musi chcieć i będrie 
chciał. Rząd musi działać i będzie 
działał. Nieohsj Izba zważy awq od
powiedzialność, gdyż chwila obecna 
może być historyczną. Dyskusja 
nad mową powyższą w związku z 
interpelacjami potrwa 3 dni.

PA S ZP O R TY ZAGRANICZNE DLA 
DZIEN NIKARZY, L IT E R A T Ó W  I A R T Y 

STÓW  
W arszaw a, (Tel. w ł.)

Przyznawanie ulg paszportowych 
dla dziennikarzy, literatów i arty
stów załatwiał dotychczas wydział 
prasowy prezyajum raay ministrów. 
Obecny premier postanowił fu n - 
keje te przekazać urzędom adm ini- 
it ra e y jn y n ,  względnie skarbow ym , 
zajmującym się sprawami paszpor-i 
towemi. Od przyszłego tygodnia 
prezydent red y m in istró w  nie będzie 
się ju ż  z s jm .w a ł spraw ę p a szp or
tów  zagranisznyeh.

O ZMIANĘ TARYFY CFLNEJ.
Warszawa. 9. 7. (AW.) Radia Bain- 

ku Polskiego, olbraJwąci iflod prze
wodu tawern wiceprezesa p. Mły
narskiego, uchwaliła wystąipfić dio 
Mki. skarbu o zmianę taryfy celnej 
dla bardliiej uwalego zabezpieeste- 

l ntc ałrtywnegó taarisu handlowego.

i na tom' posiedzenie przonwano do 
jutra goJzma 10 rano.

Polska zdobywa rynki wschodnie.

wych na 2® śtaieiach kolejowych' w 
•Ainatułji. W  dhiu wCEordjSizym w  o-

gŁeilfy pod1 jeden z takich składów.

-xoox-

Z prasy raskiej.
Lojalność żydowska wobec Polski boli Ukraińców. —  Po'ska 
kultura a Żydzi. —  Sprawa ks. Pellicha. —  Pismo m inister

stwa do motr. Szeptyckiego.
ski charakter. Oni budują Polskę na 
ra fty ah  ziemiach (')“.
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Pod znakiem ozcsu.
PRZERAŻAJĄCA SAMOWOLA.

Lwów, 1U ffijppa.
W ostatnich d/miaich zdarzyło się w 

rozmaitych miastach Polski kilka 
wypadków, nad któreani trudno 
przejść do porządku dmernin>ejgo i nie 
zwrócić uwagi na ich analogję. By 
(y to oburzające objawy samowoli 
i zbytniej krewkości wojskowych, 
którzy w sposób karygodny w y
mierzyli sobie rzekomą „sprawie
dliwość" wobec cywilów za arotrne 
uchybienia, prawdziwe azy urojone,

W miasteczku Zdzlęciele oficer 
zastrzelił szofera autobusu, który 
nie czekał na niego z  odjazdem, po
nieważ oficer sic spóźnił. Za prze
zwisko „łobuz", jalfcie w Warszawie 
pod adresem kapitana rzucił spolicz
kowany i zelżony szofer, pada rów
nież śmiertelny strzał z ręki oficera.

W Rudzfe Pabianickiej znowu pe
wien oticer o nfeanianeim nazwisku 
odciaf ucho konduktorowi tramwa
jowemu, gdyż ten nie chciał na je
go żądanie przyśpieszyć odjazdu 
wozu. 1

Byłoby niesprawiedliwością z tych 
godnych ubolewania faktów wycią
gać jakieś ogólne wnioski. Cześć, 
jaką mamy dla naiszeij dzielnej armii 
i szacunek dla tych jej przedstawi
cieli. którzy rozumieją istotnie, w 
czem leży honor oficera polskiego i 
gdzie się kończą j^go prawa, a za
czyna bezprawna samowola — nie 
mogą jednak złagodzić oburzenia 
wobec takiego użyitiku z noszonej 
broni ani usprawiedliwić pozbawio
nych uczuć ludzkich jednostek.

Kto nos* broń przy robie, powi
nien również mieć poczucie, kiedy 
mu woh»o jej użyć.

Niezawodnie władze wojskowe w 
odpowiedni aworob zareagują na te 
ekscesy * POstą^ja się, ażeby oby- 
twiatel polski "czul, że szabla i rewol
wer oficera, lub kardem żojnierza 
jest tylko narzędziem 1 symbolem o- 
brony kraju, a nie zwróci s’e nigdy 
przeciw bezbronnym i niewinnym 
jednostkom. (m.)

Zjazd Związków Lokatorskich z Małopolski

OdilMfc „Karlu Iwwrtlago*1 z II. 7. 28.

Z TE A TR U .

Mw zespołu .lity".
z  dyr. Osterwą w „Lekkoduchu** 

Szaniawskiego.
Lwów, 9 lipica.

To nie teatr — to wfeściiwSe za
kon, poświęcony sztuce teatralnej, 
bo konfrantena „Reduty*1 poświęca 
się cala na o łtam i sztuki i żyje wia
rą krzepiąca, że praca jej jest du- 
żem posłannictwem w zmaterializo
wanym dziś śwalecie i w walcząoetu 
o dorobek kulturalny (n®e mniej, jak
0 materialny) Państwie.
' Dziwni ludzie — cii artyści żyjący 
ani z chleba, ani z roli, ale z tego, 
co ich boli i co ukochali... Bezimien
ni artyści, którzy zatracili- nazwisko
1 osobowość, a mirmot d każdy ze 
zdwojoną ambicją .pracuje dla cało. 
ści, dla dobra i powodzenia wielkie
go dzieła, jakiem jest teatr „Reduta1' 
pod kierunkiem Osterwy.

Osterwa w „Reducie** uspołecznił 
aktora, Kyy tworzył wspaniałą szkolę, 
a  ni'ą oddziaływa na społeczeństwo 
W sposób, nie mający sobie równe
go. —

Gdzieindziej teatr taki „objazdo
wy" pobierałby olbrzymie subwen
cje Rządu i samorządów* różnych. — 
Zespół „Reduto" własną pracą : 
przemysłem własnytm przebija się

Kiaków, w  Upcił 
Na dniu 4 lip ca b. r. 0005*1 się w 

Krakowie Zjazd delegatów Związ
ków i Zrzeszeń Lokatorskich z ca
łej Małopolski. Obradtom praewodki- 
czył delegat Towarzystwa OcliTuiniy 
Lukatorów ze L w o w a  p . Jan Sobań
ski, p. Burczyk prezes Związku Lo
k a to r ó w , Kraków pi. Matejki 3., w y
głosił obszerny referat o  potrzebie 
1 znaczeniu Zwiąjzków LokiAoioJdlcih 
i luitworzeiiJa Cemtralntgio Związku 
Lokatorskiego iz MałlopotsJcL Delegat 
Towa rzystwą IwtofWskietgo p. Sobań
ski referował snrawę powstrzyma
nia dalszej zwyżki czynszów od 
wszystkich mieszkań, oraz jbdhio- 
rocznego moratorium na wypadek 
rumacjii1, a to  ze względu na cffężfkSe 
wai unld gospodarcze. P. dir. Feuer- 
stein referował sprawę nowych 
mieszkań w nadbudówkach * przy
budówkach i zgłosił rezolucję doma-- 
•gaijącą się od rządu rozcdągniilędla u- 
istawy o ochronie lokatorów na mie
szkania, które wybudowane zostały 
od roku 1917, a do których budowy 
przyczynili się lokatorzy odpowie^! 
nią gotówką. P. Staśko zast. prezesa 
Związku Lokatorów pl. Matejki, re
ferował o potrzebie założenia wspól

nego organu Wszystkićh Związków, 1 
Zrzeszeń Lokatorskich z  Małopolski 
p. Fischer prezes Zrzeszeni Lokato^ 
rów <fz. VII i VIII wyśw ietli wza
jemny stosunek iidędży Związkom* 
Lakatotrskicmi krakowskjema i uza
sad nił potrzebę połączenia tych 
w szystk'cb Związków w jedną orga
nizację.

llad powyższyini ref matami w y
wiązała się obszema dyskusja, w 
której zabierał? głois: P. dr. Paraf, 
dę legat z Nowego Sącza, dr. Wapg 
ddegat z Rze sziowa, dt. Ordyńskf z 
Krakowa, P. T*ytmlski, deleigialt z 
JaUa, nadto Pt- Friedberg, Paully, 
Miśkiewicz i1 wielu innych.

Uohwahmo utworzyć owie Centra: 
le Małopolskie, jedna z  siedzibą we 
Lwowie, di ugą w Krakowie, a to ce
lem wspólnego programu pracy 
wszystkich Związków Lokatorskich 
dalej wystosować odpowiednie me
moriały do rządu w  sprawie po
wstrzymania podwyżek -czynszów 
od wszystkich mieszkań i lo'ka!i 
przemysłow3 'ch, oraz powstrzy
mania rumacji z  mieszkań na jeden 
rok, a w  końcu wydawać wsrcioiny 
organ, który ma wychodzić we 
Lwowie.

-XOOJC-

Zapowiedź trzęsienia ziemi w Europie.
Rzym. (Tel. wł.)

Kierownik stacji sejsmograficznej 
v/ Taei:za, pi ot. Bendani, oświadczył 
że sygnalizowane ostatnio zewsząd 
wstrząsy ziemi są zapowiedzią zna
cznie silniejszych kataklizmów, któ
rych oczekiwać należy w dniach
najbliższych,
■ .Już-od kilku dni grozi ogólne pod
niesienie się skorupy ziemskiej, . co 
musi pociągnąć za sobą silue trzęsie
nia ziemi.

Centrum trzęsienia ziemi stanowić 
będzie wyspa Sumatra, skąd fale 
wstrząsów ogarną całą Japonię. —■ 
Także Europa południowa i wscho

dnia zostanie wedle przewidywań 
prof. Bendani*egu nawiedzona tą 
k lę sk ą .

BERLIŃSKIEJ „VOSSISCHE ZEITUNG* 
ODEBRANY ZOSTANIE DEBIT YJ POL

SCE.
Warszawą, (Tel. jvL).

Za system, tyczne podżeganie 
przeciw Polsce i obrazę władz pU- 
skioh prokuratorja w Katowicach 
wdrożyła postępowanie przedmio
towe przeciw redakcji berlińskiej 
Vossische Zeitung, k ión  straci de
bit w Polsce z powodu swego' 
nienawistnego tonu aut’polskiego.

Organy w  kościele sw. Elżbiety.
1 I  w ów , 10 Mpca. 1

Kolejarze Iwiowscy uffarowali Ufo* 
Ściiołowl św. Ełibfiieity wspaniały 
dar, który, beidzle chlubą nieitylko 
dzielnicy Gródeokiej, ale całego 
Lwowa": drogą żimidiniyidh, ofiarnych 
składek ufuudowiaiL organy najwięk
sze w całej Polsce, wykonane z 
pierwszorzędnego materiału i wy
sokiej wartość* jako instrument mu
zyczny.

Jest dowodem niezwykłej ofiarno- 
ócd i dzielnej organizaicji, że Komitet, 
k tóry zbierał na ten cel pieniądze, 1 
ton ie  od bogaczy, ałe wśród skrom
nych iudiz,i pracy, zdążył w przecią 
gu roku zgromad®ić sumę 150.000 zł. 
potrzebną na budowę organów. Kon
struowały je siły fachowe cały lok 
z niemałym nakładem trudu, Wyko
nała organy firma polska Biernacki 
we Włocławku. Dziś organy są już 
gotowe i w  najbMiszą niedzielę od
będzie się ich uroczyste poświęcenie 
wraz z koncertfm ma nowym instru
mencie.

Onegdal zaś zaprosił Komitet 
przedstawicieli prasy w celu obej
rzenia dzieła i wysłuchana próby 
gry ma organach. Dźwięk ich wydo
byty wytraw,mą ręką prof. Ruhinge* 
ra. jest istotnie imponujący, żarów-- 
mo potężny w  fortisslmach, jak sub
telny. i miękki w  pianissimach, a 
konstrukcja zadziwia precyzją i bo
gactwem. Nowe organy służyć będą 
nipózawodrie niefyilko na użytek ko
ścioła, ale i dla celów artystycznych, 
t. j. dla wykonywania wielkich kon
certów i misteriów, jakie często od
bywają się zagranicą w miastach o 
wysokiej kulturze muzycznej.

 Ou-----
PODROŻENIE TARYFY KOLEJO

WEJ OD 1 SIERPNIA B. R.
Warszawa. (Tel. wł.) Od 1 sier

pnia b, r. ma być podv j-ższenja ta
ryfa kolejowa, a to osobowa i to
warowa o 25 proc.

Popierajcie cele Towarzystwo 
Szkoły Ludowej.

puzez zmaterializowane sipołeceuń- 
stwo — zdobywając miecod ziemne 
laury.

Aż diziw bierze, z jakim zapałem 
najmłodszy czy najstarszy aktor te. 
go zespołu gra, a prtzytem z jaką na- 
rturalitJoścńą tworzy postacie, jak wy
posaża figury dramatu czy komedii 
v, prawdziwą krew, jak daje iluzję 
rzeczj wistości.

Widać, że w  „Reduete" ostatnią1,, 
najwyższą instancją jest reżyser, 
mJjmoto teatr ten nie jest zmechani
zowany (jak n|p. Habśma), nie zatra
cają się tam indywidualności aktor
skie, mimo. że grają beziimilenlnfe, że 
na afiiseach nie figurują nazwftska a- 
fctorów, i miiimo, że te, orzą własny 
świat, własne społeczeństwo bez re
flektowania na gaże (aktoi zy bez 
gaży! — czy slyszyisz, lwowski, ma
gistracie!?), a zadhwalaiją się tylko 
skromtem zaspokojeniem potrzeb 
codziennego bytowania. Prawdżiwi 
kapłani sztuki, praiwdiztiwy zakon, 
.tworzący oazę idealizmu w tym po
dłe zm atemliziowatniym ś wiecie. 
Działają budująco nie tylko przez 
sztukę swoją; ale i przez życie...

Ma się wrażenie, że Szaniawski 
dla zespołu „Rediuty** i dla Osterwy 
napisał „Lekkoducha“!

Bo Szaniawski tak, jak Osterwa, 
chce, aby było inaczej na świecie!

Mniejsza o to, co stanowi fabiułę 
„komedii**, która jeist właściwtle dra
matem „lekkoclucha", dramatem ka
żdego Ikara, dramatem wzlotów

w zwyż z codziennej przyziemMośoi. 
Temat nie nowy. „Mistrz Sciimess" 
Ibsena i „Dzieci ziemi" Rittnera — 
każdy na sv,'ój sposób opracowuje — 
społecznie czy indywidualnie traktu
jąc — problem „lekkoducha"... Ale 
forma nowa!

Szaniawski ma swó! ‘specyficzny 
światopogląd, „Murzyn" czy „F.wa", 
„Papierowy kochanek** czy „Ptak*' 
— wszystkie te sztuki poraszają 
problem tego „Inaczej** w tan ej for
mie. Świat jest nudhiy, szablonowy, 
przyziemny. Trzeba go okrasić, oży
wić, „podnieść**... Dlaczego wiecznile 
deklamować o Koi fcksl  ̂ Napoleona, 
pięcie Achillesa i prawie Archimede- 
sa, kiedy m cżm  raz wreszcie mówić 
o prawie Achillesa, kodeksie Archi- 
niedesa i pięcie... Napoleona! Niech 
będżie Unaczej! Niech, będzie w rze- 
czj pospolitej król, niech będzfle mu
zyka. śpiew, papierowe królewskie 
żołnierzyki, fajerwerki miłości i ży
da — przeplatane zgrabnie i utkane 
przez autora w piękna poetycką wi
zję na kanwie społecznych aluzji i 
drobnej, maieij anegdocie o kolizji 
dążeń dyrektora szkoły do rozbudo
wy zakiadu z aspiracjami młodzieży, 
która uaechce pozwełlić na wycięcie 
cudnych drzew kasztanowych obok 
szkoiy.

Szainia^wsiki z lubością wraca do 
tematów szkolnych. „Murzyn" jego 
odrywa? pensjonarki od codzienności 
szarej i opowiadaniem o Indiach; 
przenosił je. w kraj baśni L ekko-

duch*’ młodszych kolegów ze rżkc- 
ły odrywa od przyziemnych asipiTa- 
cn dyrektora — aby wreszcie prze
żyć dramat — triumfu codzienności 
nad królestwrem bajki i poezji...

Za mało słów posiadamy, a b y  o d 
dać pochwały, jakie zespołowi „Re
duty" się należą. Widziałem „Lekko
ducha" przed 2 liaty w  Warszawie. 
Mogę stwierdzić, że  się udoskonalił 
.w  interpretacji artystów tych, wy- 
szlachetniał jeszcze bardziej w ich 
geście, glosie i stirtMurze .postaci. A 
nad wszystkimi króluje — O sterw a , 
k o lo r o w y  pan , w  czerwionym fraku, 
bajkowy aktor z bożej łaiski, o cu
downym metalu głosu, o  wspania
łych subtelnych ruchach, o wymow
nym wyraizie rąk i fnMigenicji nie
zwykłe,, w  interpreitacji tytułowej 
postaci. — Osterwa1 odnalazł w 
..Ltkkoduchu" pckrewną sobie po
stać. Bo czy nie lekkoduchem trze
ba być, aby p o rzu c ić  „ sy tą "  d yrok -  
turę Teatru Narodowego w stohcy i 
z grupa manjaików - artystów ob
je ż d ż a ć  Kresy i wprowadzać świat 
bajkowy ma deski ..-małych teamów** 
— bez wiellkSch i skrzypiących d’eko- 
racji, bez kostiumów, bez suflera na
wet...!

Warto zobaczyć tego „Lekkodu
cha", aby mieć pojęcie, czem jest 
sztuka „Reduty" i kim na jej tle —* 
Osterwa!

J. Geszwlnd.
■ w -  —
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Udział Polski w  Zlocie Sokołów w  Pradze.
_ i Praga, \v liipcu.

Z  Prrgi douióiszu: W Kieikjun sta- 
a jope  sokolim rozpoczęły się w ła
ściwe uroczystości zlotowe 4 b. m. 
Cwiiczaria wypadły infooiiiiiljąoo. Nie
które grupy aocfoodiziły do 15 OOtl lu
dzi. Przepiękna scena alegoryazna 
„Kde domu w inna?" była ukaraniu • 
y  amtom wysiłku zbiorowego.

D ru g i d zień  ć w ic z e ń  n y ł  w a ż n y  
dla Polaków, gidyż wśród innych 
grup stanęła rówunleż do ćwiczeń 
gimnastyczna grupa p o is k i  ucztw ow  
cen> < alnei s z k o ły  g im n a siy L i i apor
tó w  w  P o zn a n iu  w  liczbie 16 osób 
pod1 kaerawmictwiehi kipft, S z u sz k ie 
w ic z a . Oni bo ratowaifi honor PoUski, 
biorąc udział w  ćwtoaniach. O go- 
dzinte 2 rrfin. 30 p o  południu wkro
czyli na bodsko u bran i na tńałio ze 
sztandarem na czele. Jedinodześniie 
wkroczyli sokoli t-migracji rosyj
skiej oraz grupka1 dwunastą Francu

zów; Polacy rozpoczęli pokaz gim
nastyki wojskowej, która obowią
zuje regulaminowo w naszej " airmiii. 
Pokaz ten trwał 20 minut i wypadł 
bardzo dobrze.

Grupka z 16 ludizi zmtóła w ol
brzymim stadjorie, jednak ćwiczenia 
te stanowiły juden z niewielu war- 
tościowylch pokazow zlotu. Mimo 
tak znikomej Kazby, publiczność 
przyjęła oddzUał polski baattdo se r
decznie,

Po Ćw iczeniach grup zagranicz
nych rc zipocząil się korowód wspa
niałych występów’ olbrzymiej grupy 
16 tysięcy sokolic i ooKołów.

Program uroczystości był nie
zmiernie obfity. Okaaale wypadło 
przyjęcie u mfiijfetra Benesza -na- zam 

ku w Hnadlczanaab, którym wi
dziano p;zetd* tarwScW niemal wszy
stkich zakątków; świata.

Z sądu wojskowego.
Nadużycia w  Iwowsklem wojskowem więzieniu fledczem.

Lwów, 10 TĄp(oa.
W diniu wczorajszym, w dalszym 

ciągu przesłuchiwano świadków. —
Obrońcy zgłosad szereg wniosków, 
którym prokurator przeważnie się 
sprzeciwił.

w _
Szantażowanie paragrafem 125 u. k.

Niezliczone doniesienia o „usiłowano" lub „dokonane
zgwałcenie'1.

Jest moźłiwem, że rozprawa ta 
jeszcze w stadjum postępowania 
dowodowego oddana będzie z po
wrotem sędziemu śledczemu, celem 
uzupełnienia, -

Lwów. 10 lipcai.
W  kryminalistyce analni isą ró

żnego gatunku szantażyści z profesji.
Z'naini są ludzie!, którzy czuljąia wsitręt 
dc- prący, dybią na honor bliźnich 
swych, ciągnąc z procedrtm tę g ą  

. ''znaczne z y sk i Jed n a j’ najbardziej 
W3r rafinowany KZanłażyista^ jRTędlziej 
czy później wpada w  pułapkę i po* 

-• ciągnięty do odpowiedztalnodci k a r
nej, w więizfitntiu. pekutujd z® siwe 
sprawki.

Do całej lifanji siposobów szanta
żowa ni a, od niedawna należy dlołą'- 
czyć j iO wy sposób, a to u,zantazowa- 
nie paragrafem 125 ust. kar.

Pewna kategoria kobiet, (zńająjc 
surowość paragrafu 125 u. k., po
stanowiła w ykorzystać ®o na swój, 
sposób, a to tern bardziej, że wymu
szenie przy poinjcy tego paragrafu 
jest natury tak drastycznej) i niemal 
nieuchwytne, iż w razie nlicPtoiwoid, re
ma, sza-ntażyfcitce uChodai to  bez
karnie. Od ldH.u miesięcy Ekspozy
tura pobcjl śledczej we iLwowie, 
bywa zasypywana doniesieniami o 
us<łowuneni lub fakitycznem zgwał
ceniu. Donosząca zte łizatmi w  o- 
CiZdcb zeznaje następnie o „martyrjo- 
logji Porządnej kobiety", narażone] 
na każdym kroku na agresyfwność 
mężczyzn, Prowadzi się dioctatae- 
rtia, „'zbrodułarm" zam yka (się... a 
w końcu sprawę się umarza, wiadrze 
bowiem po pnzesiuJiianlu świadków, 
nie mogą dojPiafrzeć isię faktycznego 
czynu karygodn-go z  par. 125 u. k. 
Pan X. Y. .zostaje wprawdzie wiy- 
pusaozony na w o taść , lecz nikt Wie 
potrafi g<i zrehabilitować w ocziacm 
opinii puiblteznei.. A donosząca... 
(zwykle kobieta, która nic nie ma dlo 
stracenia), mimo udowodnionej chęci 
wymuszenia, nie ponosi żadnej kary.

Oto klasyczmy przykład 'takiej 
przygody, która energiozinie .zajmuje 
się właśnie Ekspozytura P. P. we 
Lwowie.

.Wczorajszej nocy Jadwiga Sz. łat 
16 i. Zofja Sz. lat 17, wyjechały na 
przejażdżkę autem, w towarzystwie 
szofera Stanisława 2. i kupca Ka-

roila M. do lasku obok Winnik. Go
tam się stailb nile wiadomo — jaki był 
cel spaceru tego... również nie wSa- 
domo. Dość, że po powrocie do 
Lwowa, szofer oskarżył dziewczęta
0 to, źe nie zaHacjły za auto, dzie
wczęta zaś obu towarzyszy o utsl- 
łowane zgwałcenie. Śledztwo trwa
1 niewątpliwie wyktaźo, które tz) tych 
donesień jest słuszne. Jedno tylko 
ziaatanawiia, ż© młoda ipamhy nie "Ja- 
wa-hały się przed podobną .nocną a- 
wanturką.

ODROCZENIE TERMINU WEJŚCIA 
W ŻYCIE USTAWY O OCHRONIE 
PRACY MŁODOCIANYCH I KO

BIET.
Warszawa. (Tli. wl.)

Ustawa o ocbronśle pracy nJodo- 
oianyoh i kobiet nałożyła na insty
tucje przemysłowe obowiązek zało
żenia żłóbków w t50c.h przedsiębior
stwach,^ w których pracuje posiad 
100 kobiet. Termin prekłuzyiny wy
konania tej ustawy upływa 29 lipca. 
Wobec trudności wysuwanych przez 
pizemysłowców w przeprowadzeniu 
tej akcji. Ministerstwo Pracy i Opie
ki Społecznej złożyło w Sejimie wnio 
sek o przesunięcie tego terminu o 2 
lata, oraz o udzielenie na przyszłość 
Ministerstwu Pracy i Opieki Społe
cznej uprawnień do wyznaczania 
teimiuów wykoraawiczyoh w posz
czególnych zakładach pracy.

K A TA S TR O FA  AUTOM OBILOW A POP
W ILNEM .

W ilno, (Tel. w l.)
Gen. M inkiewicz udał s.ę ze swem 

otoczeniem samochodem przez Ll- 
Ję  do W ilna. Za autem generała 
Minkiewicza posuwał się samo
chód, w którym znajdował się po
rucznik W iedliński. Na 4. kilometry 
za Lida samochód ten został silnie 
szarpnięty, w padł na drzewo i zo
stał doszczętnie zg ru zg o tsn y — o- 
fiarą katastrofy padł por. Wiedliń- 
ski i szofer — których odwiezio
no do szpitala.

Żądani? kupiectwa polskiego.
Warszawa, (Tel. wł.)

U ministra skarbu Klarnera zja
wiła śię delegacja rady naczelnej 
zrzeszeń kupców polskich pod 
przewodnictwem posła Wartalskie- 
go. Delegacja interweniowała w 
sprawie podatku obrotowego, doma
gała się zmiany obliczenia zaliczek 
kwotowych i opodatkowania han
dlu komisowego; żądała reformy 
podatku obrdtuwego, obniżenia kar 
za zwłokę do 2*/0, przesunięcia 
poboru 5% kosztów egzekucyj
nych do chwili egzekucji nie sek- 
westru, wreszcie zaniechanie p r z y 
m usowego ściągania podatków w 
ciągu 14 dni ulgowych.

Minister K łerner odpowiedział, 
że zostały już wydane zarządzenia 
o częściowej zniżce kar za zwło
kę za zaległości podatkowe,

W  dalszym ciągiu delegacja doma
gała się zmiany statutu Banku Pol

skiego oo uo urmchomieinia kredytu
lombardowego i umożliwień5 a dys
konto weksli z 2-ona ipodipisami. Co 
do Banku Gospodarstwa Kraj., dele
gacja żądała stosowania przewidzia
nego w statucie Banku trospodaii 
shva Kraij. kredytu to\Varov/cgo i u- 
łato-iicnia w uzyiskairuiiu kredjdiu za- 
granicznego. W sprawie dewiz ku- 
lpiiecb,V'0 domagało się zrfesiemiia re- 
glamerdacji. towarów w obrocie we
wnętrznym. Poseł Wa.rtałski pod
niósł wygórowane opodatkowanie 
skaroowe obrotiu za Ii-Me półrocza 
1925 i niestosowanie, ppzez władz - 
skarbowe zarządzeń miinist. skarbu o 
przedwstępiieim badainim odwołań. — 
Dafej wskazał na nliewłaśdw ość 
składu personalnego w konrilsaach 
odwoławczych.

Mbis.ter skarbu przyrzekł zbada
nie .tyich spraw i usunięcia nied'nma- 
guń.

-xoox-

50-miljonowa pożyczka ameryk. dla Polski.
Warszawa. (Tel. wł.). Dzienniki ipcżyazki na 8 procent, zastrzegając

doinioszą w fonmiie pogłoski, że jedno 
z poważnych konsorcjów amerykań
skich zrobiło Rządowi ofertę poży- 
czkową. Amerykanie zaoferowali 
Polsce przeszło 50 miljonów dolarów

sobie pewne gwarancje. Podobim o- 
biecariio rozpatrzeć ze strony Riządn 
tę ofertę. Pertraktacje toczyć się bę
dą w  ciągu najbliższych dni.

- o x x o -

Rumunja otwiera Polsce drogę na wschód.
Bukareszt, 9. 7. (PAT). Z miaro

dajnych kół donoszą, że’ rząd ru
muński powziął ujpowiednią u- 
ohwałę celem rozbudowania portów 
naddtmajskich i nad morzem Czar- 
nen;, mianowitie w  Braile i Gała- 
czu, celom umożliwienia lepszych 
stosunków gospodarczych z Polską. 
Mają być ułworzionę.

  Ml

polskie strefy wolne.
W  ten sposób ma być ułatwiony 
Polsce przystęp db morza Śródziem
nego, co z drugiej stroni’- wpłynie 
na wzmożenie ruchu .na koilejach ru
muńskich. Odnośne konferencje mię
dzy YYarszawą a Bukaresztem są w 
toku.

Wykrycie wielkiege oszustwa podatkowego
w  Tulenie.

Paryż. (Tel. wl.)
Jako jeden z pierwszych przeja

wów energicznej akcji podatkowej 
nowego mir ais tr a sikairbu FrancjU. p. 
Caillaux, można zanotować wielki 
skandal, który wywołał w Tutonie 
aresztowanie znanego w  szerokich 
kołach finansowych i przemysło
wych połudn. Francji, dyrektora 
wielkich stoczni „Soaiieite des Forg&s

et Chanitiers de la Meditarranee", 
inż. Barriela. Barriel został areszto
wany pod zarzutem oszukania skar
bu na wielkie milionowe sumy przez 
potajemny skup szmelcu, miedzi, a- 
paratów etc. z>e zdtemontowanyioł> 
statków' wmjennych. Barriel uchodzi 
w  Tuloniie i w Marsylii za jednego 
z najbogatszych przemysłowców 
tamtejszych.

SYTUACJA STRAJKOWA 
NA POMORZU.

Warszawa, 9. 7. (AW.) Minister 
pracy Jurkiewicz, przyjął ostatrio 
delegatów. pracowPilków zakładów 
użyteczności pubKoznej w Grudzią
dzu, (Bydgoszczy i Torutbu, infor
mując się w  sprawie sytuacp st*aj- 
kowiej w  dlziielnicy zadhodlniej. Pan 
m*ni;ster stwierdził, że pracownicy 
tych zakładów pobierają płace o 56 
proces! wyższe niż w  Innych przed
siębiorstwach, wszakże 'OtbTecał po- 
ruziumieć s*ę z magistratami w1 kie
runku utrzymania przez rwch dotych- 
czasowycb płaic. Ghetcrtie strajk o- 
bejmuje jeszcze tylko Toruń, gdlzie 
w'yjechał delegat Ministerstwa -pra
cy dla załatwienia zatargu.

—  c o -----
PLOTKI O CHOLERZE.

(Telefonem od nasz. koresp.)
Warszawa, 9 mocą.

Generalna dyrekcja zdlrowia ko
munikuje, że wiadomość o wypadku 
cholery w Landiwairowie jest nie
prawdziwa. Stwńerdlzono protokol ar- 
inie, że chory — .podejrzany o chole
rę, — zaniemógł na nieżyt kiszek.

I— OO-----

STRAJK DRUKARZY W WARSZA 
WIE TRWA DALEJ. 

Warszawa, 9. 7. (AW.) Stnajik dir.u- 
ikarzy trw a dalej. Dotydic!za>s 27 
drukarń mniejsizj ch — z pośrud! pry
watnych — przyjęło waiunki pra
cowników drukarskich. Nie wpły
nęło to  jednak na otgólną sytuację 
strajkową. Drukarnia Państwowa 
na Miodowe] » Państwowe Zakłady 
Graficznie, powołały do pracy żol 
nierzy.

MARYNARZE ROSYJSCY BI IN- 
TUJA SIE, 

łRyga. (le i. wł.). W  Scbastopohi 
wybuchł bumr marynarzy, domaga
jących się reform poitityaznych i go
spodarczych i złagodzenia ostrej dy
scypliny, wprowadzonej w Oototnich 
czasach. SkutJdem buntu mauynarzy 
wyjechał do Sebalstopołą główny 
dowódca sił morsJacih. Doszto tam 
do starć poważnych, skutkiem cze
go zaprowadzono w  Sebastopołu 
stan oblężenia.

DŻUMA W JAPONJI. 
Wiedfeń, 9. 7. (PAT.) N. Fr. Presse 

donosi z Yokohamy o kilku wypad 
kach dlżumy. j -

i
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OD ADMINISTRACJI
Ccas odnowić g*r*eman?ei*atę 

n a  l i p i e c
na P. K. 0. Nr. 153 215.

Zalegających z prenumeratą P. T. Abonentów uprasza

my o rychła wyrównania zaległości by nie spowodować
wstrzymania wysyłki pisma.

W 0. S. lwowskim nieme wcale wolnych posad.
Lwów, 10 lipca.

Kur a tor jutr. O. S. L. donosi nam;
Wobec masowych zgłaszań się 

kandydalów i kandydatek nauczy
cielskich o nadanie posad w szko
łach powszechnych w lwowskim o- 
kręgu szkolnym Kuratorium O. S. L. 
oświadcza, źe obecnie na jego tere
nie niema wcale wolnych posad i z 
tego powodu Rady szkolne powiato
we nie będą przeprowadzały ani o- 
be cnie arii w najbliższej przyszłości 
żadnych miamowań tymczasowych 
nauczycieli w sikorach powszech
nych.

W wypadkach zaś, jeśli sporady
cznie, lokalnie opróżni się miejsce i 
zajdeliie kumieozna potrzeba zatrud
nienia nowej siły,, wówczas zapo
trzebowanie będzie pokrywane l) 
droga wewnętrznych przesunięć tak 
w powiecie jalk między powiatami 
sił nauczycielskich już zatrudnionych 
albo też 2) drogą powoływania do 
służby z 'pośród, kontraktowych na
uczycieli, -ktorźy z końcem Po/ku 
szkolne gó 4935/26 otrzymali wypo- 
w i e d z e h t t ; ‘ 4

Dla tych’ ostatnich Kuratorium O. 
S. L. rezerwuje pierwszeństwo w o- 
trzyiuaniu posad nauczycielskich.

Dopici o po wyczerpaniu wymie
nianych powyżej zasobów slf nau
czycielskich będzie Kumaltioirjium O. S. 
L. udzielało zezwoleń Radom szikiol- 
nyru powiatowym, o tle gdzie okaże 
się faktyczna potrzeba, na miano-,

wnipe z pośród świeżych abisol- 
wentów(eik) sem nanów  nauczyciel
skich.

Km a tor Okręgu Szkolnego 
Sobińskt

Rewolucyjna pila,
Moskwa, w Iipcu.

„Sibirskij Ogonlok44, czasopismo 
sowieckie, wydawane w Omsku po
daje opis póły, znajdującej się w mu
zeum rew-olueyiinem w Noworosyj- 
sku. Jest do zwykła piła ciesielska, 
pokryta krwawą rdzą i nosząca na
stępujący napis: „Ja towarzysz
Wołkow, ofiarowuję tą piłę,- którą 
przepiłowałem Kole/akowskich bia
łogwardzistów, Mdiajewa * Piętro
wa. Poświadczam odbiór 5 rubli, o- 
trzymauych od towarzysza Zazubri- 
na na kupno litowej pi,fy“. Autentycz
ność tego dokumentu zalegalizowa
na jest przez towarzysza Dudina, 
prezesa'młieisioaw,ej-egzykutywy re
wolucyjnej, który stwierdź.., źe 
wsp/omniami „burżuje'4 zostali isto, 
.tale przepiłowani na. kawałki. ...

Czytajcie

Kurjei* ióIkiewskL
(Od naszego 

Żółkiew, w lipciu.
Nekrolog. One-gdaj l i w m  we Lwo

wie, po krótkich a  ciężkich oieipie- 
nMcIi, profesor' tutejszego gimna
zjum śp. Stanisław CenStol, w 38 r. 
życia. (

Zmarły przybył dio tuto$&e©b gi
mnazjum w r. 1921 i pemił do ntedla- 
w a  swe obowiązki wzonuwo, jedna
jąc sot»e przy te m sympaije przeło
żonych i uczniów,, dla Których był 
pełen wyrazumiałośdL

Smieto jego wywołała powszech
ny żal, czego dowodem był liczmy 
w<spóIudział grona profesor., i  ucz
niów tutejszego gimnazjum w wy- 
prowadzeniu jego zwłok 26 bm. z 
Krypty OQ. Bernardynów nią cmiein- 
tarz Lyczakowsk*.

2 ruchu kulturalnego, Starantom 
żeńsk. drużyny harcerskiej im. Re
giny Żółkiewskiej, urządzono dmą 
24 czerwca w sali „Sokoła", wieczo
rek — na którego program zfódyiy 
s>ę odegranie pierwszego aktu tra- 
gediji p. t.: „Balladyna", deklamacja 
chóralna utwouów Słowackiego oraz 
odśpiewanie pieśni. Pcdczais przed
stawienia przygrywała orkiestra 
futejsz. Kółka miłośników muzyki 
i sztuki.

Wystawa rysunków i robót ręcz
nych. Dnia 27 czerwca otwarto w 
tuteijsz. gimnazjum wystawę rysun
ków i robót ręcznych uczniów i u- 
czenic tutejsz. gńnnaizlum i seminar
ium nauczj cielskiego żeńsk.

Przed widzem roztacza saę widiok 
iPięlude wykonanych rysunków o 
brązów olejnych na plótiiłe, na "pa
letkach, robót slójd., robót introli
gatorskich iid. jtd. Z wielu prac 
śwśta prawdziwy talsnć&R- wykona
wców i to wśród innych braci Szozę- 
snowtezów, Kłymka, Rischkówny, 
Seweryórkiej i Kawalcówny.

Dużo zamiłowania wkłada w swo
je zadia.Kie krzewienia zmysłu pię
kna u naszej młodzieży, nauczyciel 
rysunków i robót ręcznych p. 
Szach.

Możeby Dyrekcja gimn. wyfkoła-

korespond),
taiła odpowiedine pomieszczenie na 
naukę rysuhków i robót ręoznycn 
których brak daje s ‘ę obecrtle silnie 
odczuwać.

Ey.

Wróg gi amof onów.
Lw ów , 10. łipca.

Rektor Uniwersytetu w Lembrf- 
gde zakazał studsntom  trzym a nia  
gram ofonów w sw ych prywatnych 
mias/kaniach.

Rozporządzenie to nie spodoba
ło się oczywiście studentom i u- 
rządzili pod mieszkaniem rektora 
w islkg dem onstrację. Każdy z  nich 
przybył z gramofonem i wszystkie 
instrumenty puścili w ruch, w ez
wano policję, która m iłow ała tłum 
rozprószyć, przyczem doszło ao 
bójki na pięście. — Wśród are
sztowanych znalazł się również a- 
gerit fabryki gramofonów, który 
chcąc przebłagać srogiego rektora, 
ofiarow ał n>u bezpłatnie 50 gram o
fonów dla rozdziału między profe
sorów.

Okruchy.
SKANDAL W  ZAKOPANEM.

Nie jest rzeczą oficera 
strzelać z żaitów do szofera, 
ścinać uszy jnotorowym 
nie jest również sportem zdrowym. 
Pięknie jest się cieszyć winem, 
byle się nie stykać z gminem. 
Znacznie piękniej jest pewnikiem, 
zetknąć się z akademikiem, 
tu już honorowa sprawa, 
i nie cierpi na tem  sława. , ,
Jednak szampan zbyt jest drogi, 
by go ruzlać w walce srogiej!
Więc choć musi to być sam pan ' ■ 
kto sozizutnie lejc szampan, 
lecz praktyczniej, do igraszek 
takich, użyć próżnych flaszek.
W tedy byłyby to fraszki, 
próżne głowy, próżne flaszki, 
lecz dar Boży niszczy wandali 
Więc nietylko jest to skandal, 
ale niepow etow ana 
główna szkoda jest... szampana.

Zeter.
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Kornel Makuszyński
we wklęsłem zwierciadle.

(Ciąg dalszy).
Bo wklęsłe zwierciadło sławy 

ustawione w  duszath aztyteiWków 
autora, w tym wypadku MaikuHZtyń- 
śktogo, odbija w  gruby di i karyka- 
turahiych, ale zato wyraźnych aż do 
ostrości rysach zasadnicze cechy jo
go indywidualności.

Oglądnijmy więc postać pisarza 
bije wprost, ale w  tern wklęsłem 
zwierciadle. Obraz będizfie wierny, 
choć pewne rysy, zmarszczkom po
dobne, rozrosną się ntonraporcifo- 
nalrde ze szkodą dla innych, .radblej- 
szych. Ale te ładniejsze rozpatrywa
liśmy już nieraz, bodaj, że za dużo 
nam o nich mówiono.

„ZażdJrosyiczię — pisał raz zigryźH- 
V'5ie Karol IrzyMefwśk* — ,,/aizdiro- 
sizczę znakomitym autorom polskim 
sławy, honunariów, wpływu na lu
dzi, tylko riie dzlieił .

Te bluźniercze słowa świetnego 
krytyka potwierdzają niestety, głę
boką i smutną prawdę. I z pewno
ścią Irzykowski zastosowałby ją

w ipiierwszym rzędEire do autora 
„Bezghźeisznyeh lat", gdylby Mlaku- 
szyński uzyskał był ostrogi znako
mitości w czasie, Ijcdy prawda ta 
została wypowiedaainą.

Cóż jest zatem w  dziełach Maku 
szyńsktego, co przysparza mu honO‘ 
ranjów i daje wpływ na ludlzi, a co 
nje każe nam jednak dzieł tych' mu 
zazdrościć? Czego ludżk. w tych 
dziełach szukają ?

Naprzód' z perspektywy lait i odda
lenia nziućmy okiem na drogę, którą 
P/rzebył, nim doszedł do wpływów 
i powagi, do jakiej talent daje prawo.

Makuszyński wsizedł w świat lite
racki uroczyście, posuwiście, z 
gwiuzdami w oazach, a może raczej 
na ustach. Przedstawił się jako łow
ca .gwiazd1 w pierwszym tomie s w o -  
liioh poezyi Pisał sonety, jak Staff 
i okta wy, jak Słowacki. Wierisizem 
ślicznym i niuarawdzlwym. W yda
wało mu się, żie jest urodizonym liry
kiem, a wiaścfilwie chciał to wmó
wić w  czytelników, ale czytelnicy, 
co baczniejsi), n>e dali snę "abrać. 
Więc Makuszyński, sizyibko wwjfen- 
towawszy się w sytuacji, zaprzestał. 
Spadł z gwiaizd Istotnie, w zasobnej 
indywidualności Mdkuozyńskiego 
tkwili materjał na wsizyistko, tylko 
nto na liryka, choć on ię brykę inrzc- 
mycał i późnilcj w jpnyjcii S|joaidi j?>-

smach; ba, praemyica ją pót-oficjał- 
nfc jeszcze dzisiaj w  swioficłii zaba
wnych recenzjach z teatru. W kdż- 
dym rafzie, robi to już ukradkiem, 
o 'de s»ę nffie zapomni (np. w  „'Pieśni 
o ojczyźnie"). Liryka nie jest żiywio- 
łem Makuszjmskitgio. Przed paru la
ty wydał on zbiór wierszy p. t.: 
„Narodziny sierca", gdzie dużo ma
my akcentów szczerego uczucia. 
Ale to są m o m e n ty  okamgnienia 
To są owe „kwadranse dusźy" ban- 
kiera z komedai Szaniawskiego: owe 
rozmarzenia po sytym obiiedzie, w  
Purże, k*ediy nienu mfc lep: zego db 
roboty. Te kwadr amise duszy na
wiedzają nawelf najbardziej oschłe
go osobnika, jakim zresztą Maku
szyński nie jest.

Natomiast jest retorem. Retorem 
we wierszu, którym włada po mi
strzowsku * retorem w swiojej przie- 
piysztiei nieco zaniedbaniej prozie, 
którą lubi na(hr ywaó. Retorem w 
każdym calu, ze wszystkiemu zaleta
mi i wadami. N*e mam .zamiilairu 
rozbierać stylistycznie dzaeła Maku- 
sizyń: kiego, to byłoby za długie, za 
nudne \  za uozoue jak ma nimiiejszy 
odczyt. Polegając na oczytaniu mo
ich P. T. słuchaczy w  książkach 
Makuszyńskiego, .przypomnę tylko 
■— co sit tyczy prozy: pierwszy le
pszy ustęp w  „Słońcia w herbie",

z „Mlecznej drogi44, z „Wesołych 
hfctoryj", z „Dusz z papieru", mo \v«- 
gióle, ze wszystkich utworów Korne
la — retora. Ileż cam opisów z krwi 
i kości retorycznych, podszywają
cych się pod 'Bryką, Jak’e Uilpet boii- 
zacje styistyazne, nieraz a)ż ippze- 
siadnie barokowe, aż wTzaisklnwe. Ja
kie frazy, ogromne, donośne, niby 
głos z tuby do ludu skterowapej. 
Proszę zwrócić uwagę na jedną 
właściwość stylu Makuszyńskiego: 
na archaiźację. Makuszyński staie 
zabarwia styl archaizmami. Niiigdy 
nie powie zaś, tylko zassę; rzadko 
powite: podobno częściej: ponio i t. d  
Archalzacja ta przejawia się zaró
wno w życiu poszczególnych1, od 
czasu do czasu w tykanych w zdaPie 
wyrazów i zwrotów, jak też i w 
składzie z łacińska budbwaoeij, n‘- 
czem u Skargi lub Górnickiego- Ma
kuszyński nawet kiedy mówi bła
zeństwo, mówi ję uroczyśc*©, dSo. 
stornie, trochę po sł&roprJs/ku. co 
zresztą temu błaaeńsltwu więcej 
jt-szcze iPAkanterji dodaie — czasa
mi. Mówi on niejedhokrotnite, jak 
sam Putrament, z noweli Sienkiewi
cza, ten, Co to nic nie czytał, prócz 
hibljii, Wujka. Otóż aichaizacia to ta-' 
kże kruczek retoryczny,

C . 4 , 0 .
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Kurjer tarnopoBski.
(Od naszego korespondenta.)

Tarnopol. 8 lipca.
Xf) Uroczystość 150 lecia niezawi

słości Stanów Zjednoczonych pin 
^Ameryki miała u nas przebieg p©wa- 
'asny. Wieczór dnia poprzedniego i 
w rannych godzinach w niedzielę 4 
bm. przemaszerowały oddziały woj- 
skowe z muzyką, odbyły się nabo
żeństwa w kościele Parafialnym i 
bożnicy postępowej, skąd publicz
ność i Wojsko podążyły przed pom
nik Mickiewicza, gdzie dyr. dir. Len
kiewicz w pięknem przemówieniu 
nakreślił różne fazy stosunku Na
rodu Polskiego do Stanów; Zjedn. 
Ameryki Półn.

Na zjazd koleżeński zjechali sic do 
miasta naszego abiturienci z przed 
35 laty, którzy złożyli maturę gi
mnazjalną w r. 1891 w I. gimnazjum 
tamop. Na zjazd przybyli: dr. Bar
dach I., adwokat w Lubaczowie; 
Bruderman Adam, obyw. ziłem. w 
Rasziowcach; L. Freund, nafoiarz 
ze Lwowa; Gnmhaut, urz. kol. w  
Kołomyja; Hoszowski Wiktor, em. 
naczelny komendant P. P., preaaeis 
Związku Obrońców Lwowa; Jost 
Feliks, em. pułk., sędzia we 'Lwo
wie; Lenczewski Adam, sędizia w 
Przemyślu; ks. kan. Moszyńśki 
Aleksander w Potyliczu; Ostrowski 
Ludomir w. o. w  Tarnopolu; dr. Rei- 
ter Mairjan, nacz. Wydz. Mon. Ośw. 
w  W arsaawie; dr. Rozonfeld Fryde
ryk, sędzia w  Przemyślu; dr. Rasem 
dyrektor szpitala pow. w  Zaleszcziy- 
kach ‘ senator R. P. Semkowicz E- 
razm, adw. w  Stryju. Z 'b. iptofeso- 
rów 13! klaisy stawił się jedyny 2y-' 
jjący Nogaj, obecny dyrektor gim
nazjum we Lwowie.*

Teatry w Tarnopolu. DnU 5 bm. 
odegrał w  sali Sokoła Teatr Nowo
ści pod dyrekcja Pilarskiego z po
wodzeniem, 4-aktową sztukę p. t. 
„Trudno być Żydi&m“, Scbulima A-

la|jchema, tłumaczoną z żydowskie
go. ' Dnia 11 b. m. zapowtodzftalo 
Koło Uter. art. kolejarzy ze Lwowa 
z zespołem artyistów teatru lwow. 
wystawienie 3-aktowej iamsy Mol- 
nara: „Kocnanek własnej żony“, 
w  sak Sokoła — a 9 * 10 b. m. w sa l 
kino Podote, wystąpią znąni aktorzy 
Ida Kamińska i Zygmunt Turków z 
teatrem żydowskim w setnikach 
„Los“ Merego i „Myśl“ Andrejewa.

Wyciągnął brata a sam utonął. 
Dwaj bracia Buchsbaumowie, stu
denci gimn. z 4 i 3 klasy, łódkowa! 
się dnia 4 b. m. na Serecie. W  miej
scu głębokiem olbok 'sztuzy wypadł 
z lódk* brat młodszy i poctzął tonąć. 
— starszy skoczył za nim do wody, 
wczas ao wyciągnął jeszcze, ale 
sam z braku sit poszedł na dno. 
Żołnierze wyciągnęli PO ÓakScłi 10 
minutach tylko zwłoki.

Zarząd Funduszu Bezrobocia w  
Tarnopolu został decyzją M&n. P ła 
cy i Opieki Spoi. zniesiony ze 
względu na zbyt os rank^sotiy w  na- 
sizem Wojewódjzitwie, pozbaiwiooym 
większego przemysłu, zakres dzia
łania i agendy jego wcielone zostają 
do Zarządu F. B. w Stanisławowie. 
Ostateczna likwidacja przeprowa
dzona zostaje z  dniem 15 lipca a z  
personalu urzędniczego tylko kiero
wnik Biura p. Kwletmewsfci dla pro
wadzenia agend tarnopolskich prze
niesiony zostają do Stanisławowa. 
Resztę personalu dotyka ndeulbllaiga- 
na redukcja szczególnie niemiiłosfer- 
rjiie pp. Drobacha i Dąbrowsktego, 
którzy przed1 kilku miesiącami do
piero przeniesieni zoistali (z rodzi
nami) z W arszawy do TaruioPlola..

Z żałobnej karty. Zmarli w  Tarno
polu Franciszek Urbanowicz, słu
chacz IV roku filozofii w  22 roku 
żyda. — Anastazja Mościpan, lat 56.

Anarchiści hiszpańscy przed 
sądem paryskim

Paryż, ( T e ł .  w f.)
Przed przybyciem króla hiszpań

skiego do Paryża aresztowano pod
danych hiszpańskich Duruttiego i 
Ascasę, którzy niedawno temu przy
byli z Argentyny i podczas ich 
przesłuchania zeznali, iż wykonać 
chciail zamach na króla hiszpań
skiego. Wczoraj przesłuchiwał ich 
sędzia śledczy. Durutti oświadczył, 
źe po aresztowaniu go dlatego tyl
ko zeznał, iż chciał wykonać za
mach na króla hiszpańskiego, sby 
zw róolć na siebia uwagę rewolucto- 
nerńw w  Hiszpanfi. Aresztow anie 
go miało dla powstańców być sy
gnałom dc powstania i do ruchu re
wolucyjnego przeciw rządowi.

Ascaso zaprzeczył, jakoby brił 
udział w spisku przeciw królowi 
hiszpańskiemu. Przyznał się tylko 
do tego. 2e oczekiwał razem z Du- 
ruttim, że jednak nie b y ł w ta je m n i
czony w  jago plany.

TKULISTA
i > .  L e o n  G r n d e r ,  ordynuje 

przy ui. Romanowlcza 7, £>& 
m  godziny 12-1. 3— 5.

Fałszerz z miłości.
Lipsk, w lipcu.

Na przedmieściu L!pska areszto
wano rytownika Oswalda Brohma 
za puszczanie w  obieg banknotćw 
jednom arkow yoh własnego wyrobu.

Aresztowany twierdzi, że podra
biał banknoty po toby opłacaćpobyt 
żo n y w  S8natorjum, gdzie leży od 
8 lat i Brobm udowodnił, że pu
szczał w  i bieg tygodniow o tylko 40 
marek, t. j. ty le  ile w yn osiła  opła
ta w sanatorjum .

-  eo ■ - 
Jak Am eryka walczy 

z noiownictwem  ?
Lwów, 10. lipca.

Władze policyjne stanu Tezas 
w Ameryce wydały'rozporządzenie, 
że we w szystkich  barach i re sta u ra 
cjach, nikomu nie wolno używ ać do 
krajania jadła swago własnago 
noża.

Noże zaś będące własnością re
stauracji, muszą być umocowane 
do stołu na łańcuszkach.

Do wydania takiego rozporzą
dzenia skłoniły władze zbyt czę
ste wypadki, że gościa zam iast sztu
ki mięsa k rsjsli się wzajem nla n*- 
źaml. Od stosowania się do tego 
prawa, zwolnione są tylko niektó
re restauracje hotelowe.

-xoox-

Kurjer flotniczy.
Lwów, 10 lipca.

Tłumienie głosu silników lotni
czych, Hałas silników lotnicrych u- 
tauidniia, a często wręcz uniemożliwia 
prowadzenie rozmów telefonicznych 
w samolotach. Obecnie ofceT fiński 
H aiti Temmefm wynalazł aparat, 
który przez zaotosiowamie transfor
matora tłumi turkot motoru, a prze/ 
mikrofon wzmacnia głos. Próby wy 
halaiziku wypadły bardzo pomyślnie. 
\V przyrządy wynałhizktu Tammelma 
maią być zaopatrzone' w szyąfeę a- 
pairaty wojskowe.

25.000 kilometrów w powietrzu. 
Podróż znanego przemysłowca lot-

niiiczeigo majora Gardnera po wszech 
światowych lirnjaioh komunikacji po
wietrznie,; dobiega końca. Droga, ja- 
Ikją odbył on na liniach europejskich, 
azjatyckich 1 afrykańskich wynosi 
przeszło 25.000 kilometrów. W dro
dze powrotnej z Rosji, gdzi© przyj- 
fnowamy był przez kfub lotniczy So
wietów, major Gard.neT zatrzymał 
się w  Berlinie, gdzie został powitany 
przeiz przedstawicieli lotnictwa nie
mieckiego i sir Sęptona Branckera, 
szefa angielskiego lotnictwa cywil
nego, który bawi obecnie na stu
diach lotniczych w Niemczech.

-xoox-

Pierwsza fabryka samochodów i silników
w  P o l s c e .

W ai szawa. (Tei. wł.)
Wielkie zakłady mechaniczne 

,,Ursus" S. A. znajdujące się pod 
W arszawą, pomiędzy Włochami a 
Pruszkowem, są już na ukończeniu. 
Będzie to pierwsza w  Polsce fabry
ka samochodów narazie tylko cięża
rowych, oraz silników automobilo
wych i .aerorl mowych. Wykończe
nie budynków i puszczenie wytwór
ni w  ruch nastąpi w październiku lub 
w FstaPladzie b. r.

'Fabryka posiada dwie odlewnie 
żelaza i metali półszlachetnych. Pro
dukcja obliczona jest na 500 samo
chodów rocznie i zapowiada się. na 
przyszłość pomyślnie' wobec otrzy
manych już (300 samochodów cię
żarowych dało M. S. Wojsk) i spo-

dziie watiych zamówień rządowych.
Koszty budowy zakładów „Ursus" 

wyniosły około 6.000.000 zł.; kapitał 
zakładowy Spółki wynosi 1,612.000 
zł., kapitał zapasowy 1,200.000 zł. — 
Ilość robotników, którzy znajdą tam 
zatrudnienie wyniesie około tytiąca.

KONGRES P R ZEC IW  ALKOHOLOWY.
Dorpat, (Tel. wł.)

Od 22 do 29 bm. odbył się tu 
międzynarodowy kongres przeciw
alkoholowy w gmachu Uniwersy
tetu. Uczestniczy kongresu delego
wani przy stowarzyszeniu i orga
nizacje społeczne korzystać będą 
z paszportów ulgow ych i zniżek ka- 
lejowych.

Skrzynka na listy.

Dobrodziejstwo Kasy chorych miasta Lwowa.
Lwów, 10 lipca.

Kasy choryah należą do rzędu m 
stytucyj społecznych, stworzonych 
przeważnie dla niezamożnej, cier
piącej ludności.

1 zdawałoby się, że instytucje Ka
sy clioryeh są rzeczywiście dobro
dziejstwem dla cierpiącej ludzkości, 
jak to stale reklamują w słowie i pi
śmie.

jak jednak w rzeczywistości w y
gląda opSeka Kasy chorych nad cho
rymi jej ciziłorilkaim, miecha! świadczy 
opisany poniżeś takt.

Dnia 30 czerwca b. r. zachorował 
mój służący, zgłoszony od szeregu 
miesięcy w Kasie chorych m te ta  
Lwowa.

Po południu tego dmia dostał tak 
silnego krwiotóku nosowego, że 
żadnemi zwykłem! środkami nie mo
żna go było zatamować, a przytem 
miał podniesioną temperaturę dała.

Zawezwałem lekarza, który zata
mował krwotok, zbadał dokładnie 
chorego, przepisał mu lekarstwa i

—  x®

pulecil trzymać go w łóżku. Dnia 
następnego, t. j. 1 lipca w południe, 
zgłosiłem ten wypadek choroby te
lefonicznie Kasie chorych. Na zgło
szenie to moje otrzymałem odpo
wiedź, że należy zgłosić.pisemnie i 
że Kasa wypadek dnia poprzedniego 
uzna oraz, że dalsze lecz&uie objąć 
musi lekarz Kasy chorych.

Sto-sownie do żądanta Kasy cho
rych. zgłosiłem tego samego dnia li
stowanie zachorowanie mego służą
cego i prosiłem o zaopiekowanie się 
chorym, który na polecenie lekarza 
pozostaje w łóżku,

Zgłoszenie to nóe odniosło żadnego 
skutku. Chory leżał 3 cm i zmuszo
ny byłem wezwać ponownie leka
rza pry watnego aż do zupełnego 
wyzdrowienia mego służącego.

Z Kasy chorych co dziś dnia nikt. 
się nie zgłosił do chorego, który w 
międzyczasie wyzdrowiał. 

Komentarze zbyteczne!
Ur.

x o -

Wiadomości z  kraju.
K Czwarty dom dla eksmitowa

nych i bezdomnych w Warszawie.
Magistrat domaga silę od zarządu 
miejskiego ■ przyznania kredytu 250 
tys. zł. na budowę czwartego domu 
miejskiego, dla ‘.fjęwdotmiyeh i eksmi
towanych. Dom ten ma być oddany 
cło użytku przed końcem jesieni. —■ 
Stanie on na Grochówie i powiększy 
miejską kołonję mieszkaniową o 80 
lokali jednio i dwupiokociowy-ch.
X Restauracyjny dodatek n., bezro

botnych zaprowadzono w W arsza
wie, Me wMu giości odmalwia zapła- 
cer.iia tego dojatikS Ratfauratorzy 
przewidują, iż z  każdego .zakładu 
uda się uzyskać dkł 50 zł. dziennie.

X Wojskowe organizacje mło
dzieży żydowskiej powsitagą na Wi- 
leńszczyźnie. W Oszuniauiie ćwiczy 
się kompa/rta 60 żydów pod kierow
nictwem poruazintka Harmanna (!!).

X Wpisy na pierwszy rok akade
mii górniczej w  Krakowie odbędą 
się od 20 do 23 września. Ograniczo
no liczbę przyjętych na I rok do 40

kandydatów na wydziale górniczym 
i 25 kandydatów na wydziale hutni
czym. W  razie większej 'ilości zgło
szeń przyjęcie odbędzie się przez 
egzamin konkursowy z matematyki 
i fizyki od 23 do 25 wrześndF*5,

X Sezon w Zakopanem. W pocią
gach dążących z Krakowa do Zako- 

i panego, Planuje przepełnienie.
X Samowola oficerska. Z Łodzi 

'donoszą: Gdy tramwaj podmiejsk*
: cackał w Rudki na termin odjazdu 
do Łodzi,, podeszli dfi.nśfigo .2 ofice
rowie, i zażąda!*, by dlfyćjliiń.iast po- 
jechat z nimi d'o Lodzi. Motorowy o- 
świadczył, że musi się stosować do 
rozkładu jazdy 

Wojskowi jednak weszli do wa
gonu i włączyli prąd. Motorowy 
tłumaczył oficerom, że może to spo
wodować viT>adiek, wotskowi po
częli mu nbltżiać i jeden .z .nich sza- 
Wą c!ął motorowego Blaleoklego 
przez głowę i odrąbał mu kawałek 
ucha.

i
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U i e l k a  k a t a s ^ r i f a  k o l e j o w a
na linji Warszawa*Kraków.

Zderzenie dwóch pociągów pospiesznych.
(Telefonem od muszego korespondenta).

_ Warszawa, 9 Mplca.
'Wczoraj w iiiocy wydarzyła się na 

lingj Kraków - Warszawa, w  odlle- 
głcści S3 'kim. od W arszawy między 
Rogowym a Płyćwhł wielka kała- 
streia kolejowa.

Nastąpiło tam zderzenie dwóch 
tłcciągów pośpieęzn. idących) w; prze- 
:i\viriych kierunkach. Potcfiąg. r w  
z Warszawy do Zakopanego i Kry
nicy, zderzył się z pociągiem, idą
cym z Krakowa do Warszawy. Zde
rzenie nastąpiło na szlaku około go
dziny 7.30 wieczorem, w mSiejscu, — 
gdzie obecnie, naprawia się tor kole
jowy. Tor kofciiowy jest w  tern 
m ielcu zamknięty dla ruchu, ai spe
cjał™  e zbudowane kółko wprowa
dza oa lyni odcinku pociągi na tor 
wolny. Wymiana podiągów odbywa
ła się na tam miejsciu w  ten sposób, 
że pociąg warszawski winien się 
był zatrzymać przed sygnałem. Ma
szy niista putią-gu ■wareea-wskfiego 
przejechał jednak obok sygnaltu i 
pociągu nie zatrzymali. I 'ociąg war
szawski uderzył w bok pociągu kra
kowskiego.

SKUTKI ZDERZENIA.
Skutkiem zderzenia 3 wagony o- 

sobowe> pociągu warszawskiego i 1 
wagon pociągu krakowskiego zo
stały zupełnie rozbite.

Zabite zostały dwie osoby: 
niejaki Nowak i Pawłowska. Ciężiko 
rannych j-eskjS^jsażerów, wśród 
wieHri'9j*Iiczby”]żej rannych i komtu- 
zjottowajiych znajduje sfę poseł 
Wojciech Korfanty.

PRZYCZYNY KATASTROFY.
Zarządzone w sprawie katastrofy 

śledztwo ustaliło, że maszynista po
ciągu krakowskiego nie otrzymał 
karty ostrzegawczej o pojedynczym 
beze ma miejscu kla/fastrofy- Sygna* 
prowizoryczny ustawiony był w od
ległości zaledwie 200 m. przed mo
stkiem, podczas gdy wedle obowią
zujących jj-Wpfeapfe, infialł sfę znajdo
wać coir.aijmróej w  odległości) 400 m. 
Sygnał ten był poaaidto zamały, tak, 
że maszynista mógł go był przeo
czyć. KoirraMa śtadtcea słwirrdzrfa 
oprócz tego, że w tak niebezpiecz 
nem miejscu powinno było pełnić 
stużbę 2 pilotów, każdy z itrwiieii stro
ny, którzyiby pociągi nadjeżdżające 
zatrzy mywali i przeprowadzał przez 
ten odcinek toru,

WINOWAJCY.
Stwierdzono bezwzględną winę 

dy żurnego ruchu w Koluszkach, —
Roszkowskiego, którego obowiąz
kiem było wręczyć maszyniście po
ciągu krakowskiego kartę ostrze
gawcza era z nadkonduktora pociągu 
krakowskiego, Damurskfcgo, który 
powinien był kartę taką odebrać. — 
Oprócz dwóch wymienńonych, are 
sztowano z polecenia sędziego śled
czego maszynistę i palacza pociągu 
krakowskiego oraz dwóch dyżur
nych ruchu z Rogowa, których obo
wiązkiem byłe ostrzec pociąg kra 
kewski o naprawie toru.

LEKKOMYŚLNE PROWADZĘ.
N’E AKCJI RATUNKOWEJ.

jfctakwiio ni:c-ewy:kle lekkomyślne 
przeprowadzenie itikcji raturkowej: 
Pociąg ratunkowy przybył dopiero 
w dwie godziny po wypadku, więc

pamucs*. dla rannych i wydobywa
niem ich z piod zdruzgotanych w a
gonów zajeft się ocaleni pasażero
wie pociągu krakowskiego. A koję 
ratunkową, prowadził poseł Zygmunt 
Piotrowski, znajdujący się wśród 
pasajżerów, jadących z Krakowa do 
Warszawy.

O katastrofie dtowiedlzaała się dy
rekcja kolejowa warszawska w 10 
minut po wypadku, zawiadomiona 
pitaetz zawiadowcę stacji w Skiernie
wicach i natychmiast umaiła się na 
miejsce wypadlku nadzwyczajnym 
pociągiem kom&sia z dyr. departa
mentu komunikacji1 w  ministaretwue 
komui iJkacji, p. inź. Czapskim, na 
czele.

LlSTA RANNYCH.
1) WiShełm F*eirllmiultter, Kraków; 

2) Jam • Sieczko, W arszawa; 3) Filip 
Scjitiałek, Bkfeko; 4) W acław Syłna, 
Scsnowśec; 5) Kajipbey Zawis Wia
nem, oibyw rtelka turecka ; 6) Andrzej 
Kilim, korjduktw^; 7) Mdndel Sztejn- 
b trg, bfotrków; 8) Ołyłja Giszy. Bu- 
da«Jbseł$ 9) Stef cm Giszy, Budaipetszt; 
10) Bela Giszy, Budiatpeaz*-; 11) Piotr 
Olwzynko, Będzin, 12) Roch Serota, 
urzędnik kolejowy z Częstochowy; 
13) Stamrisław Berling, Będzin; 14) 
Ftorentyiną SncJriaui, Słoniim; 15) Sa
trapa! JeJ-ira, Wiedeń; 16) Zygmunt Ję- 
dii zejewski. konduktor z W arszawy 
ii: 17) Władysław Bteżewiski, konduk
tor bagażowy z W arszawy.

Jak rząd przełamie upór qórnc$!ąskich
przemysłowców węglowych?

(Telefonem od naszego korespondenta).
Warszawa, 9 lipca.

Wobec tego, że górnośląscy prze
mysłowcy węglowi trwają uparcie 
pirzy zamierzonej podwyżce ce.iy 
węgla wewnątrz kraju z 28 zł. do 
35 zł. za tonę i zajmują temsamem 
stanowisko zdecydowanie wrogie 
wobec polityki gospodarcze! Pań
stwa, zwracają w kołach miarodaj
ną eh uwagę .na kartecczność ściąg
nięcia w jak najszybszem tempie

zaległych podatków, dotychczas z 
powodu małego eksportu węgła n!e- 
śdąganych w drodze ulgi.

W  kołach tych podnoszą słusznie, 
że przemysł węglowy, podejmując 
walkę z Państwem, nfo ma prawa 
domagania się ulig, tembardzśej, że 
ostatnio świetna koniunktura eks- 
poi towa pozwala przemysłowcom 
górnośląskim na punktualne płacenie 
podatków i wyrównanie zaległości.

-MC OX-

Prejekt ustawy o gminie miejskiej
uchwalony w komisji.

Warszawa, 9. 7. (PAT.) Sejmowa 
komisja administracyjna, po cało- 
diziiennych obradach uchwaliła w 
drugiem czytaniu projekt ustawy o 
gminie miejskiej. Główna azęść ob
rad1 poświęcono postaj imFiletnh >m uo 
db nadzoru państwa nad gminą. — 
Według pr.upoiziycij& referenta posta
nowiono, ahy nadzór wykonywano 
tak pod względem legalności jak i
celowości.

Nadzór nad aktami wyborczemu 
ustalono w tein sposób, że l) wybór 
prezydentów miast Warszawy, Kra- 
lkowa, Lwowa, Poznania, Wilna, 
Lublina, Lodzi i Bydgoszczy zatwiet 
dza Prezydent Rzeczypospolitej.

; ox

2) Mybór prezydentów, względnie 
burmistrzów miast wydźfolonycfh z 
powllatów, leida podlegających nad
zorowi w ydtzjftłów wojewlódzikifch, 
można zaskarżyć dlo Ministerstwa 
spraw wewnętrznych, które zadecy
duje o ewenlluoJiniym nowymi wyber 
rtze.

3J W miastach podlegających wła
dzy wydz‘ałów powiatowych nie bę
dzie instancji zatwierdzenia lut 
sprzeciwu, podobnie jlak to ustalono 
w projekcie ustawy o gminie iwjej- 
iskucj.

Projekt przewduie rozwiązanej 
reprezentacji miejskiej.

ox-

Złośliwe wym ysły niemieckie.
Stanowcze dementi prof Kemmerera.

Warszawa, 9. 7. (PAT.) Profesor 
K.emmerer oświhdfclziył ministrowi 
istoanbu, że uwagę jogo zwróciła 
wzmianka pewnego pisma nieirwec- 
ldcgo, Pochodząca rzekomo z W ar
szawy dlonri^ząca, że prof. Kemme 
rer w rozmowie z jednym z przed
stawicieli! rządu iPdfeiktegia maił po- 
wędżSteć. że kapitał amerykański nie 
ma zaufania do obecnej sytuacji go

spodarczej Polski, oraz dodający, że 
prof. Kemmcreir wyrażali azene® śo 
nyoh pesymiwczniych opinji o  obe 
cnej I przyszłej sytuacji Połsiki.

ProL Kemroerer oświadczył kat©1 
gon cznie, ż© w wzmiance tej niema 
ani słowa prawrdy 1 ani on amfi inny 
członek jego komsji nie skłbdiali ta 
kich oś^iadozień ani va zediiakow, 
irządlu polskiego ani imneij osobie.

MISJA PROF. KEMMERERA 
PRZY PRACY.

Warszawra, 9. 7. (AW.) Misja pdof. 
Kemmerera przystąpiła dio pracy w 
szybkiem tempie. W piątek, członek 
miSiji dy.r. Banku Nowoiorskiego Bro- 
dt-ric, odbył konfersnetę z wicepre
zesem Banku Polskiego, M łynar- 

dklnt.

ŻYWA POCHODNIA.
Warszawa, 9. 7. (AW.) Dmila 9-go 

b. m. w  jędrnym z domów pizy ul. 
Sołec jEj Julja Supe -soh,i zapalJła s>ę 
Oid „Primusa", zumieftelaiiąc sfię w  je 
duej chwili w formalny slup ogniu 
Sąsiibdom, którzy rzucili się na ra 
tunek, udało się ugas’0 ogień. Stan 
poparzonej bardzo ciężki.

0 stałe miejsce dla Rumunji 
w Rad/ie Ligi Narodów.

Gjnsira, (Tel. wł.) 
Mała enłenta na jesienntm po

siedzeniu Ligi Narodów larząń# 
stanowczo stałego miejsta dK Ru
munji. Przypominają, że radaL>gl 
nie zgodzi się na to ządar e i że 
sprawa zakończy się na rem, że 
Jugosławji przyznane zostanie nie
stałe miejsce.

PcrażKa magistratu warszaw
skiego w sporze z  kinami.

Warszawa, 9. 7. (AW.) Mfeiiteter- 
sfwo przemysłu i hamdłu oraz Mini
sterstwo spraw wewiimnznyeli, 
przychyliłło się do opśnjS, Związku 
Właścicieli Kin, że podatek od fil
mów pochodzących z państw zwią
zanych z Pblską umową fibnową, me 
może przekraczać wysokości opo- 
datkoiwaniią filmów produkcji krajo
wej., wynoszącego 10—50 procent. 
Wobec tego, Magistrat będzie mu
siał ustąpić, wyrównując stawki po
datkowe dla obu rodzajów Hmów. 
Ta jednak Porażka Magistratu nie 
rozwiązuje w całości zatargu w spra
wie kin.

 oo-----
RZAD NIE ZATWIERDZI POD
WYŻKI BILETÓW TRAMWAJO

WYCH W WARSZAWIE. 
Warszawa, 9. 7. (AW.) Ochłodź* 

za rzecz irewną, że Ministerstwo 
spraw wewnętrznych odmówi za
twierdzenia projektu podwyżki bi
letów tramwajowych, drogą * pro
wadzenia sekcji — capi oponow, aiią 
przez Magistra*.

STRASZNA EPIDEMJA CHOLERY, 
Paryż, 9. 7. (PAT.) „Peititt Journal" 

donos’-, że w Imdjladh na kJflpjnacb w 
iTiidctfteńhcb, oraz w  Sjamie wybu
chła cholera. W Indiach zmarło do
tąd 43.556 osób.

Z PAŃSTWA KULTURY I DO
BRYCH OBYCZAJÓW.

Berlin. (Tel. wł.) Sei,m pruski od
rzucił znaczną większością wniosek 
socjalii;stów, domaigaaąicy się zniesie
nia albo przyminiinrej ograntczeula 
kary chłosty w szkołach pruskich.

 00-------

Przeszło tysiąc ofiar 
t zę sienią ziemi.

Londyn, 9. 7. (PAT). Na Sumatrze 
waclika panika. Codwemme dochodzą 
groźne sprawioadanfia o rozimiarach 
katatsrofy, spowodowamej trzęsie
niem ziemi. Liczba oliar przekro
czyła tysiąc osób. Ciągle jeszcze od- 
ctztuwtać się dają nowe ws*rząśnienia 
podziemne w okolteaich góry Mera- 
tf, wywołując obaiwę dalszych wy
buchów. Wulkan Merati jest od 
wczoraj czynny.

ZNOWU BAJKI O BIAŁYM TER.
RORZE W POLSCE.

Paryż, 9. 7. (PAT.) Odbył siilę tu 
wczoraj w sa l Wagram wtec komu* 
nistów dla protestu przeciw rzeko
memu hiełemu terrorowi w  Polsce.

Przeważał na wńjecu ełemenr cu
dzoziemski, wśród których garstka 
mbedfików polskich odśpiewała 
pr-zed1 otwandiem Cwrwony Sztan
dar po polsku. Jeden z nich przema
wiał po Polsk1 f frapicuskni, powta
rzając zttippp argumenty o rzieko- 
mych ipąjdużycłach władz polskich 1 
represjach polurycznycH. Prziyjęte 
na wiecu irezoIuc»e wyrażają protest 
przeciwko zachowaniu się refodz 
polsikich i żądają amnestji dla wię
źniów politycznych

t f
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REPERTUAR TEATRÓW 
MIEJSKICH.

TEATR W IEllU.
S obo ta  10 bm , -M adam e S an s  Genc" 

gOotinny w ystęp  M atji P rzybyłko P o 
tockiej.

N iedziela 11 bm . .M adow * Sans 
Gene* z  gościnnym  w ystępem  Marji 
P rzybyłko Potockiej.

Poniedziałek  12 bm  „ M ad ah , Sans 
OeiiS* z  gościnnym  w ystępem  M aiji 
Przybyłko Potockiej.
TEATR NOWOŚCI.

Sobota 10 bm. „T ea tr  U ferirriego" 
zupe łn ie  now y program .

N iedziela U  p o p o ł „T e a tr  Uf rin e- 
go* p rzedstaw ien ie  d la d z ie c ii  m łodzieży.

N iedziela I I  bm . w ieczorem  „T L itr 
Uferiniego*.

Poniedziałek  12 bm, „T eatr Uferi
niego".
REPERTUAR TEATRU MAŁEGO.

Sobota o 7.30 „L ekkoduch" w wy
konan iu  catego zespo łu  „R eduty" z 
O sterw ą na czele.

N iedziela o  godz. 8.30 w ieczorem  na 
placu D om inikańskim  przedstaw ien ie  
.K sięcia  N iezłom nego" w  w ykonaniu ca
łego  zespohi „Reduty" (W razie n iepogo
dy o godz. 7 30 p rzedstaw ien ie  „Lekko- 
ducha’ w T ea trze  Małym).

Poniedziałek  o 7.30 „U ciekła mi 
p rzep ió reczka" kom. Ż erom skiego w  w y
k o n a n a  „Reduty* z O sterw ą na czełe.

W torek o 7.30 .U c iek ła  mi p rz e 
pióreczka* kom. Żerom skiego w  w yko
naniu „Reduty" z O ste rw ą  na czele.
CO GRAJA DZISIAJ W KINIE:

Apollo: H istorja m iłości"
Chimera: „K obieta cz te rdziesto le tn ia" .
Pałaco: „S iostrzyczka z Paryża".

 0 0 -------
Lwowski* Towarzystwo Przyjaciół Sztuk 

Pięknych (O m ach M iejskiego M uzeum Prze- 
m ys-ewegoi X -tą W YSTAW A FO TO GRA
FII ARTYSTYCZNEJ, oraz zbiorow a w ysta
wa, dzieł Di a H enryka Mikclaschu

— Teatr Wfoiki wystawia w dalszym 
ciągu w pełni największego powodzeń,ia 
świetną komedję W iktoryna Sardou: „Ma- 
damo Sans Gons", która na każdem przed
stawieniu ściąga liczne rzesze w idzów , 
dzięki gościnie Marji Przybyłko-Putocklej, 
kreującej po mistrzowsku postać tytułową.

— Alfredo Ufarlni, ze swym-czazedziej-. 
skim ze społem, daje jeszcze kilka przed- 
stawień na scenie T.<Ńowości. W -niedzietęi 
popołudniu ostatnie przedstaw ienie  ̂ po ce
nach zniżonych, ze specjalnie ułożonym 
programem dla dzieci i młodzieży.

— „Bitwa pod Watorioe", niebywałe w e
soła 1 efektowna farsa współczesna świet- 
hego autora, M. Lengyela, ukaże się po  
raz pierwszy w połjv .ie przyszłego tygo
dnia, na scenie T. W ielkiego pod reżyserją 
p. Dobrzańskiego, w pierwszorzędnej re
prezentacji arty -tycznej.

— „Ciotunia" i „Daria blizny", znakomite 
komedje Al. hr. Frediy, ukażą s ię  na sce
nie T. W ielkiego w czwartek przyszłego 
tygodnia, na uroczyste przedstawienie ku 
u rzczeniu 50-tej rocznicy zgonu w iełłiego 
twórcy komedji polskiej. Reżyserją p. Sos
nowskiego.

— Ostatnie Pi zedstawienie .JLeŁ- 
ko mcha“. Dziś t. j. w sobotę d|a!je 
Teatr Maiy poraź ositatni świetną 
komedię Szaniawskiego w  itntaripre* 
taej' całego zespolili ,-Reduty" z 0 - 
sterwą na czele. Eweńitualniie jiesiztcze 
jedno przedstawienie „Lekkoidudba" 
odbędlzie się w razie mieiPDffodiy w 
niedzielę.

— Promocje doktorskie. W dniu 
wczorajszym odbyła się w aiuh Uni
wersytetu lwowskiego promocja p. 
Maurycego Kamiola na doktora 
praw, zaś w ctniiu dlztiejiszyni odbę
dzie się o godz. 12-tca promocja na 
doktorów medycyny pp.: Ben. Ba
rona, porucznika W. P. i Wtad. So- 
chaniewicza, prof. gi-min. Pi-omocie 
odbywają się w gmachu posejmo- 
wym.

— Z lcsrty żałobnej. We Lwowie 
zma*T w 60 r. życia lekarz dr. Ma- 
ksy|miljiaK Schmelkes,

OD ADMINISTRACJI.
Wszelkie kwoty pod adresom 

Administracji „K urjera C w o w  r^e- 
to* przesyłać należy przekazami 
pocztoweau mli im muner P. K. Q.

153.215.
M ó w ią ,  ż e . , .

nie jestem tang d- 
nikiem, nie „rzucam sią" na mkogn bez 
powoda, a „ xzegóinie wobec dam restem 
bardzo lojalny.

są jednak rzeczy, które nawet anioła zdol- 
■n? są wyprowadzić z równowagi; a co 
dopiero zwykłego dziennikarza l Taką 
wiecznie l<ażniącą sprawąr4  której ciągle 
sic mówi, są nasz* telejony i ich obsługa. 
Wiem że być telefonistką to ciężka słaibu 
wiem, ie abonenci są czasem okropni, 
wiem jeszczf wiele innych rzeczy — ule 
wiem również i to, że dostać z kimś połą
czenie /es/ czasem wymyślną torturą. 
Dzwonie np. i kitka minut jest cisza. Po
ruszam rączką aparatt i za chwilą słyszą: 
„Maniu, zrób mi droga herbatą. Twoja' 
bulka, tu u mnie". „Hallo, proszą pum 
„Zaraz, cóż to za gmaity?t* „Atez ja cze
kam już 5 minut'1. , Nieprawda l" „Proszą 
pani numer 1007?. „Nie mógł pan dzwo
nić 5 minut, bo..." „Czy pani tui da ten 
numer?" „Zaraz, zaraz/ a kłamui nie 
trzeba i Jaki to numer3 „Zgrzytam ząbami 
aż mi wvtotują plomby, hamują sią i po
dają raz jeszcze numer". Zaczyna"» roz
mawiać i w tej chwili przerwano mi. Zer
wałem ze ściany ap>a ot, potłukłem nogą, 
zakląłem rtrjszlłwie i omaiałem.

Takie historje dzieją sią nc porządku 
dziennym i są zwłaszcza dla dziennikarza 
katastrofą. Jedyna na to rada zaprowa
dzić automatyczne łączenie sią, na wzór 
choćby Krukowa. Co bądzie z wasztmi 
posadami, panie? Nie wiem, tal mi Wus, 
ale to jedyny zdaje sią dla nas ratunek

rrr.

— „Książę Niezłomny" Jako mi" 
sterjum. „Reduta11 przygotowuję 
wielką niespodziankę pubtoinbści 
lwowskiej na nadzielę wieczorem. 
A to «a placu lóomtfefkańskim na tle 
prznśiKzzneij dekoracji fasady kjoócro- 
ła chm.nikauskięgD pnzy rt%cBn s p :  
cjatnego oświetlenia da jedne nnaed- 
stawienie Słowackiego „KsśęcSla 
NW-knHttego", które tiofcte jest jiaiko 
■ąjHsfcerkBTi. Bołzic to Jstotnte nie
zwykłe wśdowisfcc, któro Jest cbki- 
stoą kfeircwnictwa „Reduły “. Wszyst 
kie miejsca będą siedzące, tak że 
każdy kto zakupi b-Elet będżie mógł 
wygodnie pomieścić 'Się w  ^Pe-jaWe 
ustawięjntyich ławkach) i kraestech. 
Wiadomość o wyisitawtesiSju „Księ
cia Niezłomnego" w ten sposób 1 w 
linierpretacj"' „Reduty" zelektryzuje 
napewno szerokie rzesze nasaej ipiu- 
błiczn., która 'tłumnie pospieszy iw to 
śliczne widowisko- W  razfe nileiflloeo- 
dy odbędzie się w  Teatrze Małym 
przedstawienie „Lekfcoducba". 'Blin.e- 
ty zakupione na „Kslfęcia Niezłom- 
ncgio" będzie można w  takim razie 
zamieniać w kas«e Telatru Mai ego na 
przedstawienie „Lekkodludia".

- -  Prezydium miasta kamunikuie: 
Imfeniem pretzyidjum mtesła składam 
panu Jakćbowi WixIowi, radnemu 
mioiskieirtu-, serdeczne podzięk owal
nie za ofiarowaną na rzecz ubogich 
miaSta Lwowa kwoty 100 zł., jako 
dochód z-a użycie cytrku pracz kłilby 
sportowe. — Plrez. Newmanm.

— Tendencyjne pogłoski Prezy
dium miasta komuinńkuje: Radia miej
ska nie podwyższała opłat płaco
wych i targowych od. straganów, a 
pogłoski o tych podwyżkach są fen-
dcncvhiie rozszerzane.

— W iec 'okaforów ) sublokatorów
<v sprawię Potfwarws stesiiLtkóiy mfle- 
szkaniowych odSięeifeSe się w niedzie
lę 11 b. m. o godzinie 10-tej przed
południem w sa!5 Instytutu technolo- 
ffrrn f go, ul. Bburlarda 5.

Z targu.
Lwów, 10 tipca

erny nabiału: I 1 nrle1 a  30—40 gr„ Kwa
te rka  śmietany 35—45 gr., 1 kg. masła 
4.50 -o zł., sera 1-20— 160 zł.

Jaja: po 13 i 15 gr.
Jarzyny! 1 kg młodych ziemn. 15—25 gr. 

wiązka m archew ki 5— 10 gr, buraków 5 gr, 
kc/aierka groszku 20 gr. kalarep po p gr. 
kalafiory po 50—30 gr, 1 kg iasoli szpara
gowej 1 zł.

Owace: 1 kg czereśni 60 gr — 2 zł., po
rzeczek 70—80 gr, 1 1. agiestu 40—60 g ., 
poziwuek 80 gr. — 1 zł., — *.20 zł. boró
wek 4# — 6 0 gr., C jbyny po 10— 15 gr.

— Fodzfeit„>wanie Prezydenta pro
fesora Móścłckie«o. Na rę^e preze
sa Syndykatu DzSeurtka^sy Pol
skach we Łworwie, nadetszto wczo
raj następujące prsmur. „Z polecenia 
pena pcezydteąrta przesytem wyrazy 
■jjcLerego laódzSęikowałiia aa ucziuOa, 
wtytnażowe w depesry z  dinfla 21 
czerwca, b. r. w  imieniu członków 
Syndykatu ] M^ntuka^ay Ppislkich. 
Saef kancelani cywiiBtrtj.

— Prokurator p. Malina — podług 
dlonaatsień z W arszawy — otrzymał 
3-miiesięcany irlap, po skończeniu
którego ma. już nie wrócić na swoće 
stanowisko.

— Zapomogi rządowe dla Po wo
dzi aa. MSmi^feerstwo skarbu wyasy- 
gmtowta-io d'o dysawzyicji wojewiody 
lwowskpego 10.000 zł„ a  kratooiwskle- 
EO 30.000 zł. oeiem podz^łu międizy 
poszkodowwnych osiftatrtóeimS (po-wo- 
doamf.

— W sprawie doktoratu, wzywa 
się pp. magistrów praw i studentów 
3 i 4 rok«. aby stosownie do uchwa
ły  w kcu  z 7 tipca b. r. złożyli sta
nowczo najdalej do poniedziałku 12 
Jipca w ipiołudiniie ustal mną wktadlkę 
5 zł. W przeciwnym razie ’ wyjazd 
delegacji do W arszawy, od czego 
zależy powodzenie akcji, nie nastą
pi. — Komitet.

— Strajk robutników tartaeżnych. 
W JLiskn za^trajkiowaio kilkudziesię- 
sę d u  robotników itartaczinyoh na 
de podwyżki płac.

— Wieśka kradzież z włamaniem. 
Do rińeszkania Leona Kopiela
(Szeptyckich 45) włamali się nite- 
Sir,a|ff z l odzie jle i s k radli garderąbę 
(futra) oraz srebra stołowe* łącznoj 
wartości 16.000 zł.
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SZCZEPIENIE SZKARLATYNY.

Lwów, .10 Ipoa.
Rlziłtaił m. Lwbwa kormmikiiije: 

Ponieważ okazało snę, iżła szczepie
nie przedw  zachorowania na szkar
latynę w  uL Janowokiea Nr. 130 jest 
utrudni ąne dla ludności z powoau 
odległego PoJiOżenia, R  r^-kat, aby u- 
dostęumdć szczepienie to alaOsizieTszym 
warstwom ludności, zarządża od <łz*S 
szczepienie ochronne od szkarlatyny 
przez lekarzy miejskich na każdej 
dzielnicy w  godaifiach popołu<tóo- 
wjrch (2—3).

Szca^pionia te są bezpłatne, w yłą
cz,n»e za zwrotem kosztów nie pmz,e- 
noszących kwoty jeden złoity 50 gr. 
od szczepienia. Szczeipiić będzie ró
wnież ambulatorjum szpitala izrae- 
łiękieso w  ul. Rappaporta 10. Szcze
pić powiiPUty sdę wszystkie daiieca 
zdrowe, mfeęzik ijącc w  djnitt, w 
którym pojawiła się szkarlatypa.

ZJAZD CHIBURGÓW POLSKICH.
Warszawa, (Tel. wł.)

Ze. zjazdem chirurgów połączona 
jest wystawa chirurgiczna urządzo
na w pawilonie kliniki. Pierwsze 
posiedzenie zjazdu — wypełnił te
mat programowy „Ostre zapalenie 
kości*. Referaty ogłoszone obej
mują następujące nazwiska chirur
gów ze Lwowa: Rodziński. Ostrow 
ski Czyżew ski.

Źywiułowe gradobicie 
w pow. lwowskim .

Lwów, 10 lipca.
Z 6 na 7 b m , w  Biłce- Królew

skiej i Zocho.-zycach powiat Lwów, 
siradJ grad, który w ciągu Pół godz1- 
iny na przestrzeni kilkuset morgów 
pata zifiszczyr zupełnie pl°ny. Ogól
na szkoda' wynos: przeszło 80.000 
z ł .

 00-------

KONFERENCJA ZWIĄZKÓW ZA
WODOWYCH PRACOWNIKÓW
UMYSŁOWYCH WE LWOWIE.

Lwów, 10 Elpca.
Wobec katastrofalnego położenia 

materialnego bezrobotnych praco
wników umysłowy ch, skrzywdzo
nych ustawą o ubczipileczieniu pruco- 
wnJków na wypadek bezrobocia 1 
wobec pogarszających się z diiia na 
‘dizdeń stosunków' wśród jesizcze po- 
zastających w pracy pracowników, 
iClosranowilfy Związki- zawodowe za
jąć potiownte zdecydowane stano
wisko 1 oświetlić publicznie niezno
śny stan bytu inteligencji pracują
cej.

W  tym celu została zwołana kon
ferencja delegatów wszystkich 
Związków zawodowych pracowni
ków umysłowych z cełej Małopolski 
wschodniej na dzień U-go Iipca b. r. 
na godzinę 10 rano, na której w o- 
becności delegata Centralnej Organi
zacji Związków zawodowych Pra
cowników Umysłowych w W arsza
wie, zostaną rozpatrzone środki, 
skierowane ku Poprawie tego nie
znośnego położenia szerokich mas 
pracujące] inteligencji.

Konferencja odbywa się równole
gle z akcją wszystkich Związków 
zawodowych pracowników umysło
wych w Polsce.

RZEMIEŚLNICY, POS1AD UĄCY 
TYLKO JEDNEGO PRACOWNIKA. 
NIE PLĄCĄ PODATKU OBROTO

WEGO.
Lwów, 10 lipca.

W  myśl ustawy o podatku prze
mysłowym z dnńa 15 liiipca 1925 r., 
art. 8, izeirnieśtócy —  którzy pracu
ją tyllko sami, lub mają zaledwie jed
nego pcmoceiiica, nie podlegają opła
cie podatlui obrotowego.

Tymczasem wiełu takich rzemie
ślników o trz y m a n a p o m n ie n ia  i 
wezw.^fihu aby zagracili oodutek o- 
bwiowy za 1925 r. Wobec tego 
wszyscy ci rzemietśltńcy winni po o- 
itrzyrnaBki taki.ego niapoimnieniia dać 
odpis urzędowi skarbowemu, powo
łując się r a  powyższą ustawę, że są 
od i^acenśa pridaitku obrotoAVego 
zwolnieni.

Ż eńskie i od rępne m ęskie kursa se - 
minArjafire.- (Prywatno aominarjum) im S ta
nisław a W yspiańskiego. Wpisy na I., IL 

iii. rok  j-rzyjmuje się od 12-1 w  Szko- 
łe  św . Jozefa u l. Lelew ela. O płata  30 zł.

2288

Humor.
WYJAZD.

P. Ilcs spotyka kupca' Warenhan- 
dlera, któremu Jest winien znaczną 
kwotę. Chcąc jakoś tę sprawą „za
gadać", pyta:.

— Czy pan gdzie wyjeżdża na la
to?

— Tak.
— Gdzie?
— Na południe.
Iks uradowany chce coś powie

dzieć, przerywa mu jednak Wairen*
handler;

— Tak jest, wyjeżdżam na połu
dnie, a!e Piech się pan nie wartwi, 
na wieczór to ja wracam.
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Kurjer ekonomiczny.
IMPORT DO POLSKI.

W  oKTesic czterech pierwszych 
hrósięcy rókiu bieżącego w  szeregu 
ik r a-i ów fcnpótta|jlą£ych do Portsld 
Pierw sze m iejsce zajm ow ały Niem
cy, ma irne bow iem  przyjadą 20.8% 
ogólnej wartości importu: w  porów- 
:rnr/'U z tymże ^kres^m róbu zaszłe
go udział Niemiec uległ znacznej re ■ 
dukcji, bowiem wówozfss prajrw&c- 
źltemy z Niemiec 32.8% ogólnej war
tości importu.

Drugie miejsce w śród krajów im- 
Iportuliącyich z.aijnuuią Stany Zjedno
czone, ma krtóre w b,ietżfl(cym roku 
przypada 18.0% wobec 12.9% w  r. 
1925; trzecie miejsce zajmuje Anglja, 
importująca w bieżącym roku 11.2% 
wobcfc 7.2% w 1925 r.; czw arie miej 
sce zajmuje Francja, daijąca 7.2% o- 
gółnego importu w  roku, bieżglcym 
w obco 5,8% w roku 1925; piąte miej
sce przypada na W łochy, Które w  
bieżącym roku riimportowały 6-7% 
wobec 3.9% w 1925 roku. Import z 
pozostałych kraijów stamowi zmacz- 
nic mniejsze odsetki w ogólnym im
porcie do Poibk-i): z Austrii rrzywrc- 
rtono w bieżącym roku 6.1% wobec 
9.5% w 1925 r., z Czachosłowecji 
4.8% "wobec 5.0% w 1925 roku, z 
Węgier l.u% wobec 3.4% w 1925 r.

EKSPORT Z POLSKI.
Pierwsze miejsce wśród krajów, 

do których Polska eksportowała w 
ciągu czterech pierwszych miesięcy 
bieżącego roku, zajmują Niem cy, n>a 
które przypada 23.5% ogólnej war
tości eksportu; w porównaniu z ro
kiem 1925 redukcja udiziału Niemiec, 

- jako odbiorcy pofckfah towarów jest 
jeszcze zi aczniiejsiza, niż jako inujw- 
tuóącego. k#a'iu, bowtem udział ten 
w  okresie tychże miesięcy 1925 r- 
w yroś* 49.3% czylli przerało dwu
krotnie więcej, niż w  rokn bieżącym .

Drugie miejsce wśród kranów do 
których odbywa się eksport z Pol
ski zajmuje w  r. b. Anglja % 15.9% 
(wobec 7.1% w 1925 r ); trzecie zaj
muje Austrja z 13.4% (wobec 11.8% 
w 1925 r.); czw arte C zechosłowacja  
z 10.9% (wobec 8-6% w 1925 r.); 
piąte Holrndja z 5.1% (wobec 2.0% 
w 1925 r.).

Eksport do pozostałych krajów 
stanowi mmiej anaiczne odsetki-; do 
Rumunii 3.1% (w 1925 i . 4.4%), do 
Łotwy 2.7% (w 1925 r. 2.2%), do 
Rosji 1.5% (w 1925 r. 3.5%).

Zapisujcie się do Ligi Obrony 
PowletrznoJ Państwa.

GIEŁDA LWOWSKA.
łRod komiiec tysódtea rucn w  a k 

cjach ożywił się
Wczoraj — 9 b. m. — zawarto 

wiele transatkej® przy k ursach silnie 
zwyżkowych. — Zóortarowani^ n!e 
pokryw a zaponrzebo waima. Tenden
cja zwyżkowa. Uspiuwbienie oży
wione.

Kołowane; Zarobkowy 4.25; Che- 
ć!bro<w 66; Chybie 4.30, 4-20, 4.25; 
Cegielski 8.00; Ćmielów 0.12; Loko
motywy 0.77; Gatzolina 2.60, Nierrro*- 
iow.sk; 0.30; 'Parowozy 0.20; Sieffs&d. 
g. 2,50, Tesp 14.00, 13.95.

OBROTY PRYWATNE.
Tv ridoncja chwiejna ■— obłód oży

wiony
Dolary amerykańskie 9.28 — O.30; 

dolary kanadyjskie 9.18 — 9.20; ko
rony czesIMe 0-26 i jed/na czw arta — 
0.26 i trzy czwarte; tiafriki francu
skie 0.25 i cół -  0,26;. franki szwaj
carskie 1.70 — 1.72; funty, 44.50 — 
45. —

Złoto; 20 kor 36 -  37; 20 franlk.
32.50 — 33; 20 mark. 43.80 — 44.20; 
10 rubłi 4b — 47.

Srebro: Koir. ausir, 0.72 — 0.75; 
5 kor, 3.85 — 4; floreny 1.90 — 2; 
ruble rosyjskie 3 — 3.2p; kopiejki
1.50 _  1.60.

GIEŁDA ZBOŻOWA.
W  obrocie giełdowy m jęczmień 

w cenie dotychczasowych notowań. 
iPozatem zastój, w transakcjach tak
że pozagiełdowych, jZainteresiwaute 
dla jęczmiieufa i owsa. Tendencja 
zniżkowa. Usposóbieofe słabe.

Pszenica krajowa bil^ą J36.25 — 
37 ?5; oiszemca 'kranowa czerwona
19.50 — 40.50; żyto małopolskie 

,23.50 — 24.50; jęczmień małopoksfci
przemiałowy 27.90; owies małopol
ski 29.75 — 30 75; owies małopolski 
dwoaski o wadae 41/45 31.75 zł.

Ceny z wyjątkiem jeczirtienia 
przemiałowego, szacunkowe.

TURECKA WYSTAWA PLYWA- 
JACA.

Dmia 11-go sierpnia przybędzie do 
Gd^ni turecka wystawa pływająca
na statku „Kara Denie“, dnia 12 sier
pnia uda się do Gdańska. W portach 
tych postój potrwa po jednym dniu. 
Myśl uruchomienia t a  ełckiej wysta
w y pływającej ma swoje źródło w 
trosce o rynki zbyta dla rolnicze i 
w ytwórezości tureckiej, któi e.i 
wzrost postępuje fenaęzmte szybciej 
ariżeJi widoki zbyta zwitaszcza w 
odniesienteu do takich artykułów lal; 
rodizj-niki, figi oi dechy, tytoń, wełna, 
mobaisr i dywany, ponadto wystawa 
ma też inne znaczenie, ogólino-pro- 
paigardowe. ____

KURJER SPORTOWY,
Ftazwój wychowania fizycznego i sportów

w Polsce.
lw ó w , 10 jyfcea.

Mamy obecnie w Polsce 18 o r 
ganizacji obejmujących poszczegól
ne gałęaie spoi tu w  całym rraju. 
Organizacjami terta są Związki,': 1) 
Pl&S nożna. 2) Lekkoatletyczny, 3) 
Teunisow y, 4) Rugbyowy. 5) Szer
mierczy, 6) Strzelecki, 7) Kolarski 
8) Pływacki, 9). Zeglarskh 10) Wao- 
ślaSrskl, 11) Motocyklowy, 12).Bok
serski, 13) Atletyczny, 14) Hoakeyo- 
wy, lb) Łyżwiarski, 16) Narciarski',
17) Związek Tow. Gimnaisttycznycih,
18) Automobilklub. W stadjum orga
nizacji znajduje się Polski Związek 
Konne] jazdy.

Liczba klubów sportowych, njąle- 
izących do tyóh  związków dosięga 
w  r. b. 2500. Z tej buziby około 
1.200 upraw*a piłkę nożna. Taka sa
ma mniejwięcej ilość posiada sek
cje lekkoatletyczne- Są to zatem naj
bardziej u nas rozpowszechnione 
gałęzie sportu.

O rozwoju pierwszej z ntob świad
czą następujące cyfry; w  r 1921 do 
P. Z. P. N. należa,k) 36 klubów z 485 
graczami. W r. 1925 było 520 klu
bów i 18.000 graczy, wne'sze^ w  r. b. 
lic/ba klubów piłki nożnej dosięga  
1.200, z odpowiednio więksizą iluśdlą 
zawodników. W słatowym stosunko
wo tempie wziaista liczba boisk (w 
r. 1922 — 140, w  r. b. ponad 250).

Na uboczu stoją przy wielkie or
ganizacje pokrewnie: „Sokół**,

Związek Harcerski i „Strzeie,'*". 
Pierwsze dwile liu ^  po k^kadżieacąt 
tysięcy ozilonków, ostatnia blisko
300.000

Najintensywniej rozwija s»ę spoH 
na u. Śląsku, który posiada zupełnie 
wystarczającą ilość boisk. Potem
idą Kongresówka, PuJflańsIkje, Ma
łopolska, Pomorze > wreszok Kresy 
Wischodnie.

N A D E S Ł A N E .

B J T T I N G E J H A

BALSAM NA ODCISKI
usuwa radykalnie bez bolu uporczywe 

nagniotki i zgrubiałe naskórki.
Skład i wyrób: 693

Apteka M. ETTINGERA
lW Ó W , plac G0ŁUCH0WSKICH.

Mussolini swatem.
Lwów, 1Q. lipca.

Mu&solinl dąży do wzmocnienia 
wpływów włoskich na półw yspie 
bałkańskim i planuje w tym celu 
małżeństwa dwóch niezamężnych 
eurek włoskiej pary królewskiej z 
królem bułgarskim Poryssm i p re
zydentem republiki albańskiej 
Achmjd bajam, który zamierza w 
najbliższej przyszłości włożyć so
bie na głowę koronę królewską, na
trafia w tern Jednak na silny opór 
opinji albańskiej, Albańczycy ooa- 
winją się bowiem, ie  kraj ich stał
by się w tym wypadku kolonją 
włoską.

Niemniej opornie idzie Mussoll- 
niemu zamach na stan kawalerski 
króla Borysa bułgarskiego ponie
waż królowa Msrja rumuńska za
mierza wydać za niego sw ą naj* 
m łodszę córkę — a przedtw szy- 
stkiem, bo kroi Borys nie okazuje 
bynaimniej chęci oddania się w 
niewolę małżeńską.

M I E J S K I  T E A T R  W l E l K  I 
P oozftsk prcodstawlsń a |> as. 7 30

Sobuta 10 lipca 1926.
Gośc. występ Marji Przybyłko-PotocKiej

Madame Sans Gene
Komedja w 4-cn aktach Wiktoryna SardOu 

Osnby 1-go aktu:
Katarzyna Hiibscher, wła

ścicielka pralni
Maija Przybyłko-Potocka 

Toinon | Szczęsna
Julia > praczki Cehakówna
La Rousotte | Bielecka
Fouchó DobrzańĘjf ,̂
H> mi Neuperg Stęcowskl
Leicbfe, sierżą-t RasintJci
VaubotrIn I Bielecki ....
Rusotlc > gwardziści Przystawśkl
Joliceur | Leszczyc
Mathióu Grzębska
Vinaigre, dobosz Surzyńcki
Aptekaiz Lewicki
Sąiiąd Craszka
Sąsiadka Rybicka
Rzecz dzieje się w Paryżu 10 stycznia 

1792 r.
Osoby aktu 2-go, 3-go i 4-go: 

Napoleon I. Ok •-nicki
Karolina ) „Io, łrv Rusińska 
Hliaa ) ieg0 8iostry Skrzyałowska 
Marszałek Lefebre, książę 

Udańska Rasiński
Katar-, jego tona M Przybyłko-Potocka 
Fouche, książę Otranto Dohizański 
Savary, książę Rovigo Lochman 
Księżna Savary Hakowska
Hrabia Neuperg Stępowski
junot Leszczyc

R eży se r: Kazimierz Okernicki-

T E A TR  N9W0ŚCJ, 
Poszątak o godz. 8
Sobota 10 lipca 1926 

Występ teatru illuzjonlstycznero 
Ufenni ego.

” ^  S p ó I d a j J e l n i a  s® o g r t o d p o w .
^  W J L >  V  W wykonuje wszelkie roboty wchodzące w zakres rekonstrukcji

budynków, odnawiania mieszkań i t, p.
( a o i l d n l e ,  w s r y b b n ,  t a n i o  i  n a  r a t y  I

„ o d  k i o r o w n l o t w e m  u p o w o i f c n ł o n y o ł i  i n ż y n i e r ó w  i  a r c h i t e k t
t ó w .  —  I n f o r m a c j i  u d z i e l a  t s l ^  b e z p ł a t n i e .

T e l .  1 7 2 .  I ^ w ó w ,  N o w y  t s J w ł a t  1 4 .  2150

DOM HANDLOWY

A. GFPNER
Warszawa, Grzybowska 27. METALE

Cyna, antymon, cynk, BLACHA CYNKOWA, oraz BLAC"A POCYNKOWANA, rr edż, BLACHA 
MIEDZIANA, aluminjum. blacha aluminjowana, BLACHA BIAŁA (pocynkowana) blacha c ienka 
czarna angielska, ołów , blacha ołowiana, BLACHA MOSIĘŻNA, RUftY, PRĘTY, DRUTY ■— 
miedziane, mosiężne, aluminjowe, ołowiane, rury żelazne obciągane mp^igdzem. ZAKUP

I SPRZEDAŻ starych metali oraz zamiana na nowe. Tel. 90 27, 55-25. 2285 I
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10 „KURJFR LWOWSKI** Hftiteiela, 11 Ifoca. 1926.

S

Szekspir. Dzieła zupełne, 3 tom y duże, z
licznymi d rz e w o ry ta m i................... zł.

Bili- Nov»t leczn ictw o p rzyrodne, stronic
1259, i l u s t r o w a n e ...............................

Bruner: Humor w lite ra tu rze  eu ropejsk ie j,
op raw a o z d o b n a ............................ .

Ćwierci<kiewicza: Soki i konfitury . . .  „
Dzawy życia, zaw ier. b a rd zo .c iek a 
w e artykuły z W iedzy T ajem uej, ro
cznik 1902, 1993, 1904 opr. po . .  „

Ê t icfr" Bibljografi? XIX stulecia Lata
1881-1900, 4 to m y , ........................ „
Florentyna i W anda D ośw iadczen ia

150*—

25-—

20 — 
3 50

20 —  

200’ -

isekretne sm ażen ia  konfitur i soków  
Foorsior: W ychow anie cz łow ieka  . .  .  
(tawa Bwłcz: Królowa?iiebk>s. Z liczne  mi 

h e ln g raw u ram i -j*cJL^fStaichtewicia
Kerfcut; L iteratu ra P o lsk a  T . I ..................
Kesi.uk: W spom nienia, liczne ilustr. kolor. 
Kozicki: M id m ta ta io L m  p a p . k redow ym

liczne iW ti. f ^ * r . ........................ . •
Krasiński. D ae ła id ip e łn e . z  ob jaśn ien iam i 

na p ap ie rze  e a  rpsnym, op raw a -luk
susow a 6  to m ó w ...................................

Łoziński Życie P o lsk ie , wyd. 3 z  licz. 
rycinam i . . . . . . . a . . . * *

3 — 
12 —

29’-
ou*—
5 0 * -

3 5 -

180 — 

4 0 - -

2 0 '-Muthor H isto rja  m a l a r s t w a ......................
Pisma Świ(te Starego i Nowego Testamentu 

z rycinami w eaług  D orego, opraw a
luksusow a, 2 duże t o m y ..................

Sztuka Poisfca z cO ryc. kolor. opr. ozd.
Tetmajer: N skginem  P o dhalu  na pap .

kredow ym  z licz. rycia, kolor. . .
Witkiewicz: M aic jke  na pap . kred- z licz. 

ryc. kolor, op raw a ozd o b n a  . . . .  
poleca now o o tw arta

KSIĘGARNIA MAŁOPOLSKA
Lwów, Z ybliłdew icza 1. 7. 2262

120 ’ —

50’-

35’-

50 —

MARYSIU PO CO SIĘ MĘCZYSZ? J T y W M ' > p raw ie  w yucza 
* ™  s tu ia g ra f ji wszysnckm 

lis to w n i Instytut S tenogra
ficzny, W arszaw a, K rucza 26 
P rospekty  wysyłumy b ezp ła . 
nie. 2W3

•  RTYSt ^CZW a  p racow n ia  
n  abażu rów , P ańcza  6. po- 
I. ca się . 2218

Dua l MtycłuUHiiUi.

n e N S J Ł w m T  ,^ETNI d la  
1 ch łopców  i dziew cząt 
przyjm uje z^rosz^n ia . „Kl- 
STWfNÓWRA* Pryck: pow iat 
Kosow obok K ołomyji. 2233-

O E Z P Ł A T N IF  p rz e ś lę p rz i j- 
D  rze<i Lzrukę spam iętanie 
nut. C hrzanow ski. Z im orow i 
cza 6.

Posady 1 ®«r

sam odziatający środek  d o  p ian ia

pieraje sam
. bez tarła , bez szczo tk i — w ystarczy zam oczyć, go tow ać I p rzep łukać

ł>!<c?lt sam
lep ie j niż słońce i na j lw r^ k u , h ie J iz ra  sta je  się  ś r leżn o -b la łą  

i pachnie św n ż o td ą .
2?ubija wszelkie bakcyle

oszczędza w iele  czasu , pracy, o p a łu  fp le n ird z y  1 n ;e n iszczy bielizny.

A Ł B O R I Ł
wyrabiany na podstaw ie  dośw iadczeń  naukow ych, je s t pod gw arancją 
w o l n y  o t i  o h l o r i t u  i innych szkodliw ych składników . 

Sposób użycia na  każdej p aczce  
N ajw ażn ie jszą  rzeczą  J e s t rozpuścić  zupe łn ie  zaw arto ść  paczki w  z im n e j  
wodzie. Jedna paczk,- w ystarczy  na 20—30 litrów  wody. W rym  zimnym 
roztw orze b ieliznę zam oczyć i pozostaw ić ją  tak  p rzez  noc. N astępnie 
p rz e z  kwadrans, b ieliznę go tow ać w tym sam ym  rozczynic, m ieszaj;, c od 
czasu  do czasu  i potem  gruntow nie przep łukać w pierw  w ciep łe j i n a

stępn ie  w zimnej w odzie  
B ielizny kolorow ej, w ełn ianej i jedw ab ili m e go tu je  się, lecz p rzec ie ra  się  

w  letnim a lb o  zim nym  roztw orze. 2149
£a Wystawia Spożywczo-Higjaoloa r.ęj w Warszawie 1926 r.

odznaczony

2 5 Ł O T Y M  M E D A L E M .

%

TAOZORCA lasow y jakoteż 
L-r b rakan poszuku je  p o sa 
dy — dozorcy  lub  p o d le 
śniczego, rów nocześn ie  p o 
dejm ie się  w yrobu klepek i 
progow Ł askaw e z g ło s z e 
nia pod  „Las" do adm in. 
„ k u rje ra  Lw.* 2271

IM oilie mim de wyre&n:
D achówki cem entow ej, pustaków  Detonowych, cem bro
winy studziennej, żłobów , słuj ów , płyt, rur — poleca 

FABRYKA MASZYN

R Z E W U S K I  i S - k a
W a r s z a w o ,  i  i l . O r d y t i a o b  a  7 .

Zysk w ytw órni betonow ej w jednym  roku w ynosi okoio 
5.000 do 6.000 '»3F

Żądajcie cenników  i objaśnień.

„ D E  W A  J T I S “
N ajlepszy rn tu ra m j m ineralny wody stołową

w ysyła 2283

Zarząd dóbr Pacykćw p. Stanisławów.

INSERUJCIE
W

lwu Lwowsłii!

pN E R G IC Z N Y , m łody czło- 
L* w iek z od b y tą  s łużbą  
w ojskow ą, egzam inow any n i  
inspektora policji m iejskiej, 
poszukuje  odpow iedniej nr - 
«ady. Laska' v< zgłoszenia 
pod  M . K. do adm in. , Ku
rjera Lw." 2232

Kupne* I i nrze.VŁ
pO R T E PIA N Y , pianina, fis- 
I  ha m ionie z* różne ceny
p ierw szorzędnych fabryk, u - 
żyw ane zaw sze  na składzie. 
Sprzedaje, kupu je , zam ieni i 
za  gotów kę. H anak P ańska 21 

2236

AAORE1 E (Abricesy) 1- 
tV i ta  w yborow e wielb

-a s o r -
w ybórow e wielkie wy

syła w  5-kilow ych koszykach 
franco za  za liczką  zł. 17. A. 
W enkert exp. ow oców  Z a
leszczyki. 2249

C-ORTEPIANY P ian ina KU- 
i KUPUJE C O T Ó V iK \ 
Kaim i Syn. Lwów, K ooer- 
nika 16. T e l. 20/45. 2255

SAORELE (ABRICOSY) wy- 
borne, w ielk i: w ysyła 

w 5-kilogram ow ych koszy
kach franco  za  zaliczką zł. 
18 J. L ichtenholz i Sucher 
Zaleszczyki. 2281

Sprzedam
2 pigtrowf kamienicę koło Pa.- 
ku Stwjsklege. c,ena 4.000 
e o l i ro .r  —  w kład 3.00J do
larów . Z głoszenia bez innych 
pośreonlków  doA dm . Ku? je
ra  pod „kupno  222*. 2158

C O R T EPIA N  ntało używ a- 
* ny, znakom ity  sprzedam . 
K opernika 26 p a rte r . S k le- 
n iarsk i. 2263

M ieszkania.

5 POKOI z kuchn ią  z kom 
fortem  m a do w ynajęcia 

b an k  N aftow y Sapiehy 3.

TW YNAJM Ę um eol. pokój 
”  osobny. Ul. N abielaka 

24-3. 2287

R a sta u ta e ja i w i m Restauracja

ul. 3-po Maja I. 10. Tel. 20-94.
p o le c a : 2284

dla słomianych wdowców
smaczne, tanie śniadania, obiady (menu | 
ó 1*60 zł.) i kolacje, oraz potrawy 
—  jarskie na deserowem maśle. —

Pokck- do w y n a j ę c ia
z pełnem lub częściowem utrzymaniem. I .'form.:

ul. Tarnowskiego 2Q|!I. drzwi Nr. 10.

W A RATY! T a n io  (solidnie NA RATY!
w ykonuje w szelkie  prace w zakres budo- 

w nictw r wchodzące: 
odnawiania, rekonstrukcje domów jak i no

we budowle

s«!

architekta —  k o nt. budow niczy 
LWÓW UL. ZYBLIKIEWICZA L. 17 

K o szto rys y  bezpłstnls. 2135
u)

Żarówki oszczędnościowa
oraz wszelkie materjały elektrotechniczne poleca znai.u firma

K .  P O M P A C H
w  now o u tw orzonym  lokalu przy ulicy Batorego 26. 

(G tnacn Prem ier). Cen* bez konkurencji. 208 1

M. SpalUtskl & J. Osiński
W arstaty ślusarsko-mechaniczne

ul. Ossolińskich 1.13, W E LW O W IE ul. Cicha 7.

w których wykonuje się dla przejezdnych 
N A TYC H M IA S T każdą naprawę. 

W ulkanizacja opon i dentek wszelkich 
rozm iarów. 2200

P rzyjm uje  się auta w  kom isową sprzedał.

C zyta jc ie ! LOT POLSKI
Popierajcie 1 

Miesięcznik poświęcony sprawom 
żeglugi powietrznej 

Ogłoszenia w „Looie Polskim** maję wielką 
siłę atrakcyjną.
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P rzed  kroniką 
h yraz 8 gr. K upce
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